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PRENUMERATA.
Kurjera Warszawskiego 

'''raz z dodatkiem porannym:
W Warszawie: rocznie 

rs. 9, półrocznie rs. 4 kop. 50, 
kwartalnie rs. 2 kop. 25, miesię­
cznie kop. 75.

Za odnoszenie do domn dopła­
ca się miesięcznie kop. 5.

Na prowincii i w Cesar, 
■iwie: rocznie rs. 12, półrocznie 
rs. 6, kwartalnie rs. 3, miesię­
cznie rs. 1.

Za granica: miesięcznie 
Zs. 1 kop. 50.

Numer pojedynczy bez doda­
tku kop. 5; dodatek poranny 
kop. 3.

rzeczy idee aui zdrożne, ani chore, ani niemądre. 
Jeżeli Boulanger nie budzi zaufania,, to dlatego, że 
ma jakieś dziwne podobieństwo do* katarynki, na­
kręconej na pewną melodję korbą, fkwiącą w innej, 
ukrytej dłoni. Idea rewizji konstytucji, centralizują­
ca silną władzę w rękach prezydenta, jedynie odpo­
wiedzialnego przed izbami, rewizji upodobniającej 
rzeczpospolitą francuską do amerykańskiej, jest po- 
prostu za mądrą, za organiczną, ażeby mogła skry­
stalizować się w głowie wichrowatej jenerała, któ­
ry wypłynął na krwistym ogierze osobistego pyszał- 
kostwa z oceanu mierności. Boulanger, którego pa­
miętamy z czasów, kiedy zasiadał na fotelu mini- 
sterjalnym, nie rokował tego Blwułangera, który 
w Lille i Valenciennes mówił świetfo rzeczy bardzo 
mądre i zbawcze dla Francji.

Bądżcobądż niepodobna zaprzeczyć, że z bogate­
go wątku żywotnego Francji wysnuwa się nowa ni­
tka wydarzeń historycznych, że wchodzimy w okres 
bardzo pouczający i piawdopodoWnie obfity w ewo­
lucje wewnętrzne. Zabrakło już w izbie francuskiej 
kandydatów na ministerjalne lalki, zgłosił się prze­
to kandydat na dyktatora! To taniej rzeczy dosyć 
naturalna i oczekiwana. W jakiej? formie Boulanger 
dyktatorem zostanie, to znowu kwesta przyszłości. 
Jeżeli wszakże tak odzywać się będzie do narodu, 
jak odzywał się w Lille lub Valenciennes, to przyj­
ście jego do władzy, czy to w rok, prezydenta przy­
szłej centralistycznej rzeczypospolitej, czy na praw­
dę militarnego dyktatora, torującego drogę restau­
racji Napoleonów, nie należy do rzeczy nieprawdo­
podobnych. Br. Z.

Mowa Boulangers.
Oto, co z kielichem toastowym w ręku powiedział 

w sobotę Boulanger do uczestników biesiady, wy. 
! danej na cześć jego przez mieszkańców miasta 
i Lille:

OGŁOSZ ENIA.
Reklamy: za jedsn wiersz 

garmont.owy albo jego miejses 
pierwszy raz 25 kop., każdy na 
stepny raz 20 kop.

Nekrologja: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz petyrtowy albo jego 
miejsce, pierwszą, raz 10 kop., 
każdy następny raz 8 kop.

Małe ogłoszenia: za jeden 
wyraz po 2 kop. każdy raz.

Nadesłane.- za jeden wiersz 
garmontowy rs. 1.

Ogłoszenia iji.o Kurjera przyj­
muje także Biuro R-ijchrrana 
i Frendlera ul Senatorska 26.

PRZEGLĄD POLITYCZNY,
Via triumphahs Boulangera dotarła do swego kre- 

Potrzeba będzie teraz strawić to wszystko, co 
B*ę zjadło i powiedziało przy bankietowym stole 
W Douai, Lille, Valenciennes, Anzin i gdzieindziej. 
Obydwa stronnictwa zapaśnicze przypisują sobie 
2Wycięstwo: Boulanger i jego paladynowie zachwy­
ceni są przyjęciem, jakiego doznał cezar republi­
kański, oportuniści skrzętnie zapisują każdy objaw 
Potępienia i protestu, jaki odezwał się z poważuiej- 
esych warstw społeczeństwa przeciw tyradom ex-je- 
^OToła; Podobno objawów tych, nawet dotykalnych, 
‘be brakło.

Za Boulangerem ozwała się przedewszystkiem 
Jednomyślnie ulica, to jest ów proletariat, który do­
chodzi do chwilowej zamożności w dniach przewro­
tów i katastrof politycznych, a skoro tylko prąd ży­
cia powróci w swe codzienne, ciehe, wąskie łoży-

— W kościele archikatedralnym św. Jana jutro, 
O godz. 9-ej zrana, odprawioną będzie uroczysta wotywa 
■ wystawieniem i procesją ku czci N. Sakramentu.

— W dniu jutrzejszym, o godz. 9-ej zrana, w ko­
ściele św. Ducha (po-paulińskim) odprawioną zostanie 
w kaplicy Matki Boskiej Częstochowskiej i ku Jej czci 
solenna wotywa.— W kościele Przemienienia Pańskiego (po-kapu- 
cyńskim) odprawioną będzie jutro, o godz. 10-ej zrana, 
wotywa ku czci św. Weroniki z Juljanu, której uroczy­
stość przypada w dniu jutrzejszym, w kościele zaś św. 
Kazimierza (panien sakramentek) nabożeństwo odpusto­
we ku czci tej świętej odłożone zostaje do nadchodzącej 
niedzieli.

— W kościele św. Kazimierza (panien sakramentek) 
jutro odprawione będzie całodzidhne nabożeństwo od­
pustowe z wystawieniem, kazaniem i procesją ku czci 
N. Sakramentu.

— A bo co? Cóż się tam nowego ’ trafiło?—pytał 
ciekawie karczmarz, napełniając kubek z wielką 
sumiennością po same brzegi.

— Wisielca mamy!—odparł gajowy, poczem poł­
knął gorzałkę.—Lecę o to z wiadomością do gmi­
ny; ja go tu nie chcę odcinać... Niech będzie 
wszystko po prawu i po urzędzie, jak się patrzy...

— Ouuu!... Wisielca?.. Hm, hm! Złe widać cza­
szy nastały, skoro się ludzie wieszają. A nie wie­
cie, kto on taki? Tutejszy?

— Jakże tego nie mam widzieć?—Ta i wy wie­
cie, bo on tu nieraz wysiadywał w karczmie... Ten 
akuratnie ślachcic, co to nos miał taki osobliwy 
jakby ufarbowany.

— Raszewski?... Co wy gadacie, człowieku? 
Toć on dopierusieńko co ztąd wyszedł!

—- Bo to dużo czasu potrzeba, żeby się 
obwiesić?

Moi ludzie! — mówił szynkarz, potrząsając 
głową. — Nie biedactwo jedno! Strapiło się to 
okrutnie, a jak dawniej tysiące tracił, to mu żal 
nie było! ‘

— Ha, drugi człowiek takie już ma serce! — 
odrzekł gajowy.

Więc zagadkowy człowiek z fioletowym nosem 
targnął się na własne życie. Ta wiadomość nadzwy­
czajnie struła Klimcia. Zapłacił w karczmie ra­
chunek, wsiadł na wóz i ruszył ku Dąbrowie. Kie­
dy wyjeżdżał, karczmarz, spoglądając za nim, 
mruczał: „ . . . ...

— I ten widzę jest jak ścięty... Oj Sęk dzisiaj 

naGdyuab0dworcudolei w Dąbrowie iwangrodzkiej 
otwarto kasę stanął przed nią nasz turysta, smu- 
Uy, obdarty, w starym kaszkiecie szynkarza, i 

"^lpi^ę8pSi o bilet pierwszej klasy do War­

szawy!
KONIXG

przez

Adolfa Dygasińskiego.
(Dokończenie.) 

snra<„en ^arczmarz traktował tę kradzież, jako 
^pełnie naturalną.jest znanym złodziejem!—mówił, zwraca- 

się do poszkodowanych — ale byliście z nim 
82e’IOra? w Likiej przyjaźni, żem go uważał za wa- 
jakgf° , >ego znajomego. Sam przecież słyszałem, 
p ten chłopak—tu karczmarz wskazał palcom na 

‘lipka —do bliskiego pokrewień-twa z nim się 
noZ^2llavv»ł- Tu, do karczmy, każdemu wejść wof 
j> ’ a ja nie mogę być stróżem cudzych rzeczy...

"'^kujcie jeszcze Banu Bogu, że się na tem 
pouczyło, że wam Sęk konie darował. To jest 
-łwne, bardzo dziwne!uetęrzeba Pociech9 PrzW^ć za dobrą mo-

Hi]2zł?wiek z fioletowym nosem, widząc, że się nim 
^jjt nie zajmuje, usiadł spokojnie w kąciku, zamy- 

815> a na twarzy wyryte miał strapienie. Kiedy 
h ‘mcio spojrzał na niego, zauważył, iż biedak 

a Pełne łez oczy.dv^~ Złodziej zrobił panu widocznie dużo szko- 
8Pytał nas turysta.j Panie!—rzeki ze smutkiem zapytany.—

bo teiB oficjalistą prywatnym i od roku napróźno 
Ci 8zukuję posady... Choroba zabrała mi żonę, dzie- 

a teraz straciłem cały majątek: nie mam ani 
?''*§dzy, ani fajki i tytoniu...

. 0 izeklszy, wstał i wyszedł z karczmy, jakby 
''*•* «kr^ć awoje wzruszenia.

____ ______ROK SZEŚĆDZIESIĄTY ÓSMY.
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor"Codziennie od godziny 8-ej ranę do 8-ej 

wieczorem, w niedziele i święta ed godziny 10-ej rano do 1-ej w południa

sko, traci rację bytu i ruchu, nie ma co pić i co krzy­
czeć, słowem, staje się balastem życia publicznego. 
Nie trzeba jednakże sądzić, źe „dwutygodniowe 
bożyszcze”, jak Boulangera nazwał Floquet na gru­
zach Bastylli, liczy zwolenników tylko wśród ulicz­
nego proletarjatu. Ten ostatni krzyczy, bo nie umie 
myśleć, ale potrzeba być bardzo płytkim i bardzo 
upizedzonym, aby nie umieć lub nie chcieć z szero­
kich, nie zawsze zręcznych, nie zawsze logicznych 
frazesów byłego jenerała wyłuszczyć ziarna prawdy 
politycznej, którą każdy republikanin francuski po­
winien zaszczepić sobie w sercu i głowie.

Szarlatanem i niczem więcej Boulanger nie jest. 
Można hołdować teoretycznie idei republikańskiej, 
można w niej upatrywać ideał ustroju państwowego 
przy społeczeństwie demokratycznem i wolnomyśl- 
nem, ale trudno nie odwrócić się w końcu z odrazą 
od parodji republikaniztnu, jaka odgrywa się dzi­
siaj we Francji ku uciesze tej pteno tituto publiczno­
ści, która lubi zawsze ba jazzów i poliszynelów, czy 
areną ich cyrk, czy parlament. Jeżeli rzeczpospo­
lita wyobrażać ma siłę skupioną lwa, to zaiste nie 
francuska! Przez lat osiemnaście rozprzęgało się ko­
lejno w tej republikańskiej Francji wszystko, co 
zcementowało się na razie pod namiętnym, patrjoty- 
cznym okrzykiem Gambetty: Do broni! Od upadku 
ostatniego gabinetu Ferryego rzeczpospolita francu­
ska nie posiada taktycznie rządu; te gabinety bo­
wiem, które przesuwają się, jak meteory po nad jej 
widnokręgiem, nie są istotnym rządem, są to chwi­
lowe kaprysy chorej izby, improwizacje jednego 
głosowania, feljetony humorystyczne historji. Fran­
cja potrzebuje silnej, wzorowej administracji, jaką 
szczyciła się zresztą zawsze. W jej miejsce narzu­
ca się krajowi dyletantyzm i krzykactwo. Któż 
zechce potępić za to Boulangera, że wskazał naro­
dowi śmiało na to źródło anarchji i zamętu powsze­
chnego, jakiem jest izba deputowanych?

„Rozwiązanie" i „rewizja", nie są to w gruncie i

Klimcio miał chęć ofiarować mu parę rubli; ale 
nie śmiał tego jakoś uczynić, gdyż człowiek z fiole­
towym nosem mówił z godnością o swych nieszczę­
ściach, a całe jego zachowanie się zdradzało szla­
chetne uczucia.

— Kto to jest? — zapytał Budaszewski szyn­
karza.

Karczmarz machnął ręką lekceważąco, mówiąc:
— Nie warto mówić!.. Pijaczyna... Przed trzy­

dziesto laty, to był pan całą gębą; ale teraz, Boże 
zmiłuj się...

— Jak to, on był bardzo bogatym?
— Nie spojrzałby na takie Szczekarzewice— 

odrzekł szynkarz. — Siedzi oto w Bolesławiu na 
burku; chciał się gdzie dostać choćby na karbowe­
go, ale kto tam weźnie pijaka!

— Wielki pan niegdyś, a teraz żebrak prawie, 
pijaczyna! — mówił do siebie Klimcio i wybiegł 
z karczmy, myśląc, czy by nie mógł pocieszyć 
nieszczęśliwego.

Ale człowiek z fioletowym nosem daleko już był 
na drodze; szedł on pośpiesznie, jak gdyby go kto 
ścigał, niebawem w las się zapuścił i zniknął Klim- 
ciowi z oczu.

Ranek był pochmurny, chłodny; rozmaici ludzie 
ciągle wstępowali do karczmy, każdy wychylał 
kieliszek na rozgrzewkę, porozmawiał o kradzieży 
popełnionej w nocy przez Sęka, i szedł dalej, dokąd 
go powoływały interesa. ~

Klimcio wypił parę szklanek ciepłego mleka 
kupił sobie od szynkarza stary kaszkiet i właśaie 
zabierał się do płacenia rachunku za nocleg oraz 
za spożyte przez siebie i Filipka pokarmy, kiedy 
do Kaiczmy wpadł z wielkim pośpiechem szczeka- 
rzewicki gajowy, wołając:

. "7 ,Dawaicie prędzej, panie Rochu, gorzałki, bo 
się spieszę!

— Cóż was tak pali znowu?—rzekł szynkarz, 
stawiając przed przybyłym spory kubek.

— No, będziemy mieli jutro sądowników w losie. ś

Wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziele i święta rano, a nadto wychodzą 

stale w dni powszednie, z wyjątkiem dni pośwlątecznych, dodatki poranna.

12)
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„Ludzie z parlamentu nie przestają piętnować wa­
szego wyboru, jak piętnowali moją kandydaturę.

„Jest to rozkosz izb przeciw urnie wyborczej!
„Deputowani czepiają się konwulsyjnie swoich 

ławek, z których wyrzuci ich głosowanie powsze­
chne! Ci nierzetelni płatnicy zaprzeczając swoim pod­
pisom i za swą. niemoc mszczą się na nas! A przecież 
nie ja doradzałem pdległych wypraw, źródła nie­
doboru.

„Moją zbrodnią jest chęć skoncentrowania sił, za­
miast rozpraszania ich na dalekim Wschodzie dla 
dobra oszustów, którzy nie wahają się nigdy 
w wyborze poOsiędzy własną korzyścią a publiczną 
ruiną.

„Autorowie tych zbrodniczych kampanij wma­
wiają we mnie, jakobym marzył o wojnach lub dy­
ktaturach. Przemawiałem zawsze za godnym nas 
i zaszczytnym pokojem. Co zaś do dyktatury, to 
pięciuset królów-prożniaków, zasiadających w izbie, 
musi przedziwnie silne mieć poczucie swej niepo- 
pularności, skoro najniewinniejszy krok tozbrojcb 
nego żołnierza napawa ich bladą trwogą!

„W gruncie rzeczy obawiają się oni was, nie 
mnie. Niebezpieczeństwo, jakie Wynaleźli, zama­
skować ma to, które z ich łaski zagraża naprawdę 
krajowi. Zrobili oni sobie poprostu rzemiosło z po­
słowania do izby, uśpili Francję! Wy, moi panowie, 
ocuciliście ją; hasła: rozwiązanie, rewizja, konsty­
tuanta wywiodły parlament z letargu. Stronnictwa J 
odkryły w sobie Wygasłą gorliwość w pracy z chwi- j, 
lą, gdy Ujrzały, że ponowny Ićh Wybór zagrożony.

„Moje Zachowanie się nie pozwoliło podejrzewać 
moich zamiarów. Pragnąłem reprezentować jedynie 
i wyłącznie departament tutejszy; wasz wyrok 
rozgoryczył wszelako wrzekomych obrońców po­
wszechnego głosowania. Mimo tego będziemy dalej 
prowadzili nasze dzieło reformy. Pokój i trwałość 
niemożliwemi są wobec konstytucji, która ministe- 
rja zależnemi czyni od niemoralnych koalicyj, Za­
wieranych dla wyłowienia portfelów.

„Wybieracie deputowanych, którzy powinni zaj­
mować się wami; oni wszakże zajmują się tylko 
sobą. To teroryzowanie waszego dobra nie może 
trwać długo! Przyrzekam wam pracować nad tern, 
ażeby mu kres położyć; kraj należy tylko do siebie 
samego. Niech żyje Francja! Niech żyje rzeczpo­
spolita!” X

powiększenie etatów wybieralnych i nominowanych 
urzędników Towarzystwa. Wobec jednak niezmier­
nie niskich etatów osób wybieralnych i niewłaści­
wości żądania prawie darmej pracy dla ogółu, sto­
warzyszeni sądzą, iż powiększenie etatów urzędów 
wybieralnych jest ważnem i pilnem.

5) Wyborcy łomżyńscy sądzą, że zniesienie po­
bierania opłaty od depozytów lokowanych w dyrek­
cji głównej, korzystnie na knrsa listów zastawnych 
wpłynąć może.

6) Stowarzyszeni łomżyńscy proszą władze na­
czelne, aby raczyły zwrócić uwaęę, że stowarzysze­
ni w naszej instytucji pozbawieni są dobrodziejstwa 
ogólnych zebrań, decydujących zasadnicze kwestje 
działalności instytucji i stowarzyszeni wyrazić swe 
Je zdanie, mogą tylko w formie skromnych wnio­
sków. przeto proszą, by wnioski te władze naczelne 
tnniej lekceważąco załatwiały, są one bowiem wy­
razem poglądów większości stowarzyszonych, które 
to poglądy Wcześniej liib później do władz naczel­
nych przeniknąć mtiSzą i chwilowe Ich lekceważe­
nie tylko na opóźnienie pożądanych zmian Wpłynąć 
może.

Z tego wlęó powodu stowarzyszeni oddziału łom­
żyńskiego szczególhy nacisk kładą na wybranych 
prżez się radców, by najenergiczniej poparli żądanie 
wć wnioskach wyrażone. £

Kurjerek literacki.

Poezje J. 1. Kraszewskiego. (Lwów, r. 1888).
Wysoce idealna, a smutna i smutkiem swym za serce 

ściskająca jest poezja Kraszewskiego.
Jeżeh w prozie bywa się przeważnie kufisztmistrzem, 

coraz inną maskę na uczucia swe nakładającym, w poe­
zji zaś szczerym tych uczuć tłómaczem, to dusza wiel­
kiego pisarza przesiąknięta była do dna goryczą i zwąt­
pieniem.

Bajronizm znalazł w tej duszy grunt dla siebie przy­
jazny, to też wyrósł na niej całym gąszczem piołunów.

W r. 18 33im Kraszewski pisze wiersz „Do nowona­
rodzonego”, który zaczyna niemal—bluźnierstwem:

Otóż nowy męczennik do świata przybywa! 
Nieszczęśliwy! O gdybym miał na to dość siły. 
Stargałbym słabe życia twojego ogniwa, 
Żebyś, nie zapłakawszy, wrócił do mogiły!

Wnioski stowarzyszonych.
(Korespondencja własna Kurjera Warszawskiego.)

Łomża d. 14-go maja.
Zebrani na wybory w d. 14-ym b. m., stowaray- 

szeni Towarzystwa kredytowego ziemskiego, gu- 
bernji łomżyńskiej, przedstawiają władzom naczel­
nym instytucji następujęce swe życzenia:

1) Aby wniosek stawiony w r. 1886-ym na Wybo­
rach łomżyńskich, a odnoszący się do rozszerzenia 
kredytu dla własności mniejszych, w wykonaniu 
swem nie był opóźniony. Wyborcy nie mogą zada- 
wałniać się powołaniem władz naczelnych przeciw­
ko ważnym i pożądanym w tym kierunku reformom 
na względy czasowych trudności lub zajęcie około 
udzielania pożyczek serji V-ej.

2) Aby władze Towarzystwa dokładnie rozpa­
trzyły dotychczasowy sposób dopełniania konwersji 
pożyczek poprzednich na zobowiązanie nowego o- 
kresu umorzenia; aby wyświetlić zechciały uderza­
jącą różnicę, jaka zauważyć się daje między koszta­
mi konwersji zapisywanemi przez Towarzystwo i 
tak dziś wielkiem zbliżeniem kursu giełdowego mię­
dzy listami wszystkich seryj; aby wskutek tego roz­
ważyły o ile Najwyżej zatwierdzone przepisy z d. 
10-go maja 1870-go r., oddające w ręce samych 
władz Towarzystwa sprawę faktycznego i giełdo­
wego przeprowadzenia konwersji zapewniają tako­
wej praktyczne wykonanie, nie narażają stowarzy­
szonych na straty, nie pociągają za sobą zbyt wiel­
kich zaległości w operacji konwersyjnej i nie czy­
nią tejże droższą, niżby się okazać mogło, gdyby 
powierzona była osobnym i więcej dla obrotów 
giełdowych specjalnym instytucjom finansowym, jak 
pośredniczącym między stowarzyszonymi konwer­
tującymi swe zobowiązanie z Towarzystwem —aby 
w dalszym ciągu władze naczelne na bezseryjność 

■przejść chciały.
3) Aby władze naczelne zechciały rozważyć, czy 

ogólne finansowe położenie stowarzyszonych, po­
zwala na spieszne powiększenie funduszu rezerwo­
wego. Wyborcy łomżyńscy przyznają konieczność 
posiadania poważnego funduszu rezerwowego, jako 
gwarantującego operacje Towarzystwa i dodatnio 
oddziaływającego na kurs listów. Zbieranie je­
dnak tego funduszu przyśpieszone, a powiększanie 
przez to grosza adminacyjnego, nie zdaje się być na 
czasie.

4) Wyborcy łomżyńscy sympatyzują z projektem 

Większość pieśni tym samym odznacza się nastro­
jem, a uśmiech pogodny, niefrasobliwy, nie opromienia 
nawet na chwilę surowej twarzy poety.

Nastrój ten najsilniej objawia się w „Hymnach bole­
ści”, gdzie poeta dochodzi aż do ukochania swych cier­
pień.

Cierpię, alem szczęśliwy;—gdyby mi odjęto 
Boleść błogosławioną i tę rozkosz świętą, 
Wołałbym śmierć nad życia zastygłą ruinę; 
Bólem mrę, odradzam się i żywię iginę...

Najosobistszym bywał Kraszewski w pieśniach swo­
ich, tworzonych w chwilach wezbrania serca, które znaj­
dowało dla siebie w tej formie ujście najłatwiejsze. Ile 
razy boleść życia stawała się nie do wytrzymania, 
chwytał za złote pióro poety i nadmiar cierpienia w pie­
śni przelewał.

Z rymami i w ogóle z formą poetycką nie zadawał 
sobie zbyt wiele pracy. Łatwość tworzenia nie opu­
szczała go i tutaj, a strofy płynęły mu gładko jedne po 
drugich, jak improwizacja.

Ta nawet łatwość, już dla prozy artystycznej niebez­
pieczna, stała się zabójczą dla poezji, jako sztuki. Tu­
taj bowiem nie wystarcza głęboko nawet czuć: potrze­
ba jeszcze posiadać umiejętność przyoblekania tego czu­
cia w kształty kunsztowne. Umiejętność ta nie była 
Kraszewskiemu obcą; umysł Jego wszakże, nadmiernie 
ruchliwy, nie chciał czy nie mógł zatrzymywać się dłu­
żej nad opracowywaniem formy.

Jednak niektóre z drobniejszych liryk są i pod tym 
względem bez zarzutu. Zaliczę do nich niektóre roz­
działy dużej—może nawet zadużej—sielanki p. t. „Wio­
ska”; wyborną, smętnie humorystyczną gawędę „Dziad 
i baba”; śpiewną elegję, zaczynającą się od słów 
„Znasz-li ten kraj, gdzie kwitną nad grobami piołuny?”: 
fragment, drukowany w jednodniówce na pogorzelców 
grodzieńskich i t. p.

W wydanym obecnie zbiorze nie mieści się całkowite 
opas poetyckie Kraszewskiego. Nie ma tu jego pieśni 
najpierwszych; nie ma też i ostatnich. Przy końcu po­
bytu swego w Dreźnie, a następnie w Magdeburgu i San 
Remo, improwizował on nieustannie drobne piosenki 
i fragmenta poetyckie, spisując je najczęściej ołówkiem 
w notatniku podręcznym lub nawet na luźnych ćwiart­
kach papieru.

Cześć tych, jeśli nie „hymnów”, to „jęków boleści” 
znajduje się w posiadaniu czcigodnego redaktora Kło­
sów, który uczyni z nich niezawodnie użytek odpowie­
dni. Reszta odnaleźć się da pewnie w papierach, po 
wielkim pisarzu pozostałych.

*

Jar siwo i welniarstwo w dziejach słowiańszczyzny, 
napisał Moes Oskragiello. (Warszawa, tłoczono u 8L 
Niemiery).

Autor, niezmordowany rzecznik wegetarjanizmu, na­
zwanego przez siebie „jarstwem”, w nowej tej pracy 
szuka argumentów dla swej teorji w dziejach i tradycji.

Szuka, i, co dziwniejsza—znajduje.
Oto bowiem o Hiperborejach, w których dopatrywać 

się można słowian pierwotnych, piszą Plinjusz i Solinus: 
„Żyją bardzo długo, nie znają bowiem złości, chorób 

i wojen. Wiodą życie w niezmiennej i bezpiecznej we­
sołości, oraz nieustannym pokoju. Piękne lasy i dą­
browy są ich mieszkaniem, owoce drzew pokarmem, 
mięsa nie Jadają, umierają spokojnie.”

Następnie w abecadle głagolickiem, czyli tak zwanej 
„azbuce”, która wyraża Jakoby prawidła życia staro­
słowiańskiego, znajdujemy pięć głosek kolejnych, 
brzmiących jak następuje:

bobro jest iywity ieło Utula,
Co bćż trudności da się zrożUtaied i pfzetłómscżyć*

Dobfźe Jest źyWić się Zielem Ziemi.”
Równiś Skrzętnie i, przyznać trzeba, dowcipnie wy- 

dóbyWa autor ż historji dowody, popierać mające weł- 
hiarstwo, to jest system ubierania się wyłącznie w odzież 
wełnianą. .

Owi Hiperbóreje, jako JarósZe” (wegetarjanie), mu- 
sieli też być z konieczności „wełniarzami”. Nie zabi­
jając zwierząt, nie mogli odziewać się ich skórami.

Nie koniec na tem.
Wielkim i namiętnym Wyznawcą jarstwa i welnlar- 

StWa był Pitagores, który zalecał wszystkim używanie 
odzieży wełnianej, w płótno zaś ubierać kazał jedynie 
umarłych.

W Egipcie odziewano się Wyłącznie wełną.
Medowio, indjanie, pergowie, rzymianie i inne narody 

starożytne w chwilach największego rozwoju społeczne­
go byli w części lub w zupełności jaroszami i wełnia- 
rzami.

Zoroaster, Buddha, Konfucjusz, Likurg, Solon, Numa 
Pompiljusz, Empedokles, Mahomet, a wreszcie św. Jan 
Chrzciciel i sam nawet Chrystus nie używali innej odzie­
ży i płaszczów, jak tylko z sierści wielbłądziej i ow­
czej, zachowując przytem przeważnie zasady jarstwa.

Takie przykłady (książka podaje ich znacznie wię­
cej) zniewalają do poważniejszego zapatrywania się na 
sprawę, która u nas, jak dotąd, posiada smutny przy­
wilej rozśmieszania tłumów.

Gastronomicznej zasadzie Brillat Savarin’a: „powiedz 
mi, co jadasz, powiem ci, kim jesteś”, dzisiejsza fizjolo- 
gja dała moc naukowego pewnika. Wobec tego, brze­
mienna w wielkie następstwa metoda jarstwa nie może 
i nie powinna być lekceważoną.

A już najmniej na lekceważenie i szyderstwo zasłu­
guje autor omawianej książki, p. Moes-Oskragiełło, 
który sprawę swą traktuje poważnie, naukowo, wywo­
dy swe opiera na gruntownych dociekaniach dziejowych, 
językowych, starożytniczych, i obszarem wiedzy, oraz 
głębokością wniosków, przewyższa niejednego z tych, 
którzy na jego naukę z politowaniem wzruszają ramio­
nami.

Gdyby nasze „ciało lekarskie” raz nareszcie zechoia- 
ło rozebrać się ze średniowiecznej napuszaności (wy­
drwionej ongi przez Moliera, a następnie dostatecznie 
już chyba ośmieszonej nawet... w operetkach) i zajęło 
się spokojnem, przedmiotowem rozpatrzeniem ważnej 
hygjenicznej sprawy, jaką p. Oskragiełło u nas aposto­
łuje, byłoby to dla społeczeństwa o wiele pożyteczniej- 
szem, niż jego jowiszowe pozy, które już dziś nikomu 
nie imponują.

Co do nas, oceniając książkę, nie dotykamy teorji, 
uznając się za niedostatecznie do takiej krytyki przy­
gotowanymi. Ale radzibyśmy wraz z wieloma innymi, 
aby nam wątpliwości rozjaśnili ci, którzy rozjaśnić je 
potrafią. —wg.—

Od administracji.
IKowoprzybywający od dnia dzlsiej- 

litego prenwmeratorowie otrzymają 
bezpłatnie początek wychodzącej obe* 
cnie w piżmie naszem powieści kon­
kursowej p. t. „IHólf AJTIS".

WIADOMOŚCI EIEŻĄCŁ

= Russk. kurj. donosi, iż wobec wprowadzeni* j 
akcyzy od zapałek fabrykanci zwrócili się do mini' 
sterjum finansów z prośbą o ulgi, które uczyniłyby 
możliwem pozostawienie dawnej ceny zapałek. 
W przeciwnym razie, jak utrzymują fabrykanci, 
produkcja zapałek znacznie się zmniejszy, a dro­
żyzna ich utrudni odbyt. W notatce załączono ft*' 
tystykę fabryk. W r. 1885 ym liczba ich wynosił* 
416 (w r. 1875—223), a roczny obrót dochodził do 
2,305,000 rs. (w r. 1875—1,350,000 rs.). PomimO 
tak znacznej produkcji krajowej, przywóz z zagrani'
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cy wynosił np. w r. 1877-ym przeszło 62,000 pudów 
za sumę 539,000 rs. W ostatnich czasach przywóz 
zmniejszył się o % ogólnej cyfry.

= Dowiadujemy się, że Towarzystwo akcyjne 
eksploatacji kopalni pod nazwą „Gwarectwo Gusta­
wa v. Krawaty” uzyskało zatwierdzenie ustawy i 
otrzymało prawo operowaniu w granicach Rosji na 
prawach i pod warunkami, jakim zwykle podlegają 
towarzystwa akcyjne zagraniczne. Odnośne poda­
nie zrobione zostało do minister) um dóbr państwa 
przed trzema laty, przeszło następnie do komitetu 
ministrów i w d. 27-ym kwietnia uzyskało sankcję 
ostateczną. Sprawa ta ma pierwszorzędne znacze­
nie dla toczącego się obecnie procesu w , 
sności dóbr Zagórze. Jako ostatni właściciel Zago­
rza zapisane jest „Gwarectwo”, ponieważ atou 
Ustawa Towarzystwa nie była zatwierdzoną, sąd 
okręgowy piotrkowski uznał, że „Gwarectwo , jako 
uie mające bytu prawnego w Rosji, nie może byc 
Uważane za trzeciego nabywcę, wobec czego tez 
musiałaby upaść cała akcja. Obecnie zasada ta me 
może już byó podtrzymywaną. W każdym razie 
instancji apelacyjnej przybywa jeszcze jedna oko­
liczność w tej ciekawej sprawie.

= Wskutek poruszonej przez dra A. Wajjiber- 
ga kwestji zaopatrzenia miasta w wodę źródlaną, 
p. prezydent miasta ustanowił osobną komisję, zło­
żoną z techników i specjalistów, do której zaproszo­
no i dra Wajnberga. W skład komisji wchodzą pp.: 
Zuatowicz, Lagorjo, Bujwid, Jurkiewicz, Majewski, 
Grotowski, Dziewulski i Bagiński. Komisja zbierze 
się na obrady w gmachu magistratu w d. 17-ym 
b. m., o godz. 7-ej wieczorem.

= Na wczoraj w południe zapowiedziana była 
W tutejszym kantorze banku państwa licytacja za­
stawionych w b. banku polskim, a niewykupionych 
w swoim czasie przez nieistniejący już obecnie dom 
bankierski Lam. Ant. Frankel, akcyj stalowni na 
Pradze. Wystawione na sprzedaż akcje były obcią­
żone sumą 50,000 rs., skutkiem czego bank pan- 
stwa nałożył na akcję cenę 1,100, licytacja jednak 
spełzła na niczem, gdyż giełda notuje obecnie akcje 
owe po 1050 rs..

= W rozkazie dziennym do policji wykonawczej 
•uwiadomiono, iż petersburski pułk grenadjerów 
Wyszedł z miasta do obozu na pole mokotowskie.
= Wedle raportu zarządu gminy izraelskiej, na 

budowę szpitala dla chorych wyznania mojżeszowe- 
go wpłynęła z dobrowolnych ofiar po koniec marca 
r. b. suma' rs. 56,516 kop. 20. Za kwotę powyższą 
zakupiono listów m. Warszawy za rs. 51,150, które 
łącznie z pozostałą gotówką oddano do depozytu 
kantoru banku państwa. ____

— Magistrat warszawski wyasygnował 570 rs. 
D& dokonanie różnych napraw w rzezm na Solcu. 
Dach budynku, mieszczącego maszyny wodociągu 
praskiego, pokryty zostanie tego lata cynkiem, ko­
sztem 590 rs. ________

 Z powodu prowadzenia robót brukarskich, uli- 
ee: Franciszkańska do Koźlej i Zgoda od Chmielnej 
do Złotej zostały dla przejazdu zamknięte, ulica 
izaś Świętokrzyska, po ukończeniu takichże robót, 
jest od dzisiaj otworzoną.

= Dorożkarz, Antoni Malenda, za wykroczenia 
przeciw obowiązującej instrukcji, został pozbawio­
ny prawa zajmować się dotychczasowym proce­
derem.

P. o. oberpolicmajstra w rozkazie dziennym 
zowiadamia, iż Jan Banaszek, policjant, za udzielo­
ną pomoc kilku osobom, najechanym przez doiozkę, 
otrzymał 11 rs. nagrody.

= Warszawski gubernator wydał świadectwo p, 
Władysławowi Kozłowskiemu, architektowi, na pra­
wo prowadzenia robót budowlanych.

= Prokurator izby sądowej, rzeczywisty radca 
Turau, w dniu wczorajszym wyjechał do Kalisza.
' = Włodzimierz Spasowiez na zebraniu w dniu 
13-ym b. m. wybrany został ponownie na prezesa 
łady adwokatów przysięgłych w Petersburgu.J

= Proszeni jesteśmy o zaznaczenie, iż numer bie­
lący Gazety rolniczej, z przyczyny śmierci właści­
ciela drukarni ulegnie opóźnieniu.

t Wspomnienie poinśmiertne.
Otrzymujemy z głębi Cesarstwa smutną wiado­

mość,
Jan Szymański, dobrze tu znany urzędnik linji 

ka»mej zmarł w gub. wiackiej.
Urodzony pod Pułtuskiem w r. 1840-ym, kształ- 

C>1 się w szkołach miejscowych, potem w Warsza- 
*ie, wreszcie jako mag. pr. 1 adm, skończył fąkul- 

w Szkole głównej.
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Szymański rozpoczął urzędowanie w sądownictwie 
r. 1859-go, w r. 1863-im został podpisarzem sądu 
popr., a w r. 1868-ym asesorem policji poprawczej 
wydz. II-go.

Reforma sądowa zastała go na stanowisku pod­
prokuratora.

Prace jego z praktyki karnej drukowała Gazeta 
sądowa, kilka zaś próbek beletrystycznych Echo.

Otrzymawszy posadę sędziego śledczego w Sło- 
bodzie pod Wiatką, pisywał ztamtąd koresponden­
cje do dzienników naszych.

Osierocił żonę i troje dziatek*

c= Z literatury.
* Proszeni jesteśmy o zaznaczenie, iż notatka 

w Deutsche med. Z tg. o pracy dra Herynga jest zu­
pełnie fałszywą.

Dr. H. żadnych artykułów o stanie cesarza nie­
mieckiego dotąd nigdzie nie publikował, ani w pi­
smach krajowych, ani w zagranicznych.

Artykuł więc, o którym wzmiankowała D. m. Zlg., 
jako niedrukowany, nie może też byó apologją dra 
Mackenziego.

= Z teatru i muzyki.
* Jutro w teatrze Wielkim „Carmen1* Bizeta, 

w teatrze Rozmaitości „Durand i Durand", a w tea­
trze Nowym „Sąsiadeczki**.

* Teatr Letni (w ogrodzie Saskim) otwarty ma 
być przy końcu b. m.

Sezon zainauguruje komedja panny Triplinówny 
„Stryj i synowiec**.

Próby z tej sztuki rozpoczną się niebawem.
* P. Rufin Morozowicz otrzymał od dyrekcji tea­

trów czterotygodniowy urlop na wyjazd za granicę 
dla poratowania zdrowia.

Pierwszy to raz od lat siedmiu niestrudzony reży­
ser operetki korzystać będzie z urlopu w celach oso­
bistych.

Pau M. wyjedzie natychmiast po wystawieniu 
przygotowywanego obecnie „Korsarza**, który zna­
leźć się ma już na przyszłotygodniowym repertua­
rze teatru Nowego. 

«= Na licytacji. ~
Dowiadujemy się, że znaczna partja książek po 

biskupie Cybichowskim nabyta została na licytacji 
przez jednego z tutejszych bibljomanów.

Dzięki temu część przynajmniej tych zbiorów nie 
rozproszy się po świecie.

= Zebranie.
Nowoutworzone „Warszawskie stowarzyszenie 

udziałowe sprzedaży owoców* zwołuje nadzwyczaj­
ne posiedzenie uczestników na d. 28-my b. m.

Narada odbędzie się o godz. 5-ej po południu w lo­
kalu Towarzystwa ogrodniczego.

Spólnicy dokonają wyboru jednego członka za­
rządu w miejsce zmarłego K. Iwańskiego, oraz 
dwóch członków zastępczych.

= Na biednych.
Dyrektor trupy artystycznej, p. Puchniewski, za­

wiadomił Towarzystwo dobroczynności, iż w dniu 
31-ym b. m., to jest na dzień przed rozpoczęciem 
sezonu teatrzyków ogródkowych pragnie dać przed­
stawienie w „Belle vue” i „Wodewilu* na dochód 
biednych.

Korzystając z tej ofiary, Towarzystwo dobroczyn­
ności zwróciło się do władzy o uzyskanie pozwo­
lenia.

= Niefortunna próba.
Wspominaliśmy wczoraj o projekcie zapobieżenia 

niewłaściwym szturmom i tłoczeniom się na krańco­
wych stacjach, a zwłaszcza przy rogatkach moko­
towskich, do wagonów tramwajowych.

Projekt ten dotyczył zaprowadzenia biletów po­
rządkowych na wzór zwyczaju przyjętego w Pa­
ryżu.

Otóż od zarządu tramwajów otrzymujemy zawia­
domienie, że powyższa innowacja była jeszcze w r. 
1883-im zaprowadzoną, lecz okazała się nieprakty­
czną.

T.iok wówczas, w połączeniu z brutalnem obej­
ściem się ludzi gwałtowniejszych i przed nikim i ni- 
czem nie ustępujących, był podwójny, tłoczono aie 
bowiem przed budkę kontrolera, łamiąc bariery 
i przewracając oficjalistów kolei konnej, a jedno­
cześnie osoby, nie posiadające biletów, wskakiwały 
do wagonow, z którymi konduktorzyw żaden sposób 
nie mogh sobie daó rady.

Po kilku takich niefortunnych próbach zaprowa- 
^•^*1 manipulację biletową musiano skasować.

a okazuje się więc, że to, co jest dobre gdziein­
dziej, u nas nie da się zastosować, a wynika to z u- 
sposobienia pewnej ezęśoi publiczności, nie umieją­
cej, czy też nie chcącej zastopować pewnego, dobro - 
wolnie przyjętego rygoru.

Obecnie więc, jako jedyny środek, zapobiegający I 
tłocMniu się i szturmowania do wagiaów, jwaostalo 

czujność oficjalistów tramwajowych, a w razach ko 
niecznych interwencja organów policyjnych.

— Do Pułtuska.
Czterech amatorów sportu wodnego, zaliczający się 

do t. zw. „zulusów”, wyprzedziło wioślarzy naszych 
z urządzeniem dalszej wycieczki wodnej.

Panowie ci wyruszyli wczoraj łodzią aż do Puł­
tuska, celem zwiedzenia brzegów Narwi.

Podróż ta ma potrwać około 8-iu dni.
= Nowy zakład.
Właściciele winnic na półwyspie Iberyjskim o- 

twierają w głównych miastach Cesarstwa skład 
win.

Winnica produktu pomienionego powstanie w War­
szawie, a jej zarząd pośredniczyć będzie w handlu 
okowitą. 

= Z Wisły.
Woda w Wiśle siągle, aczkolwiek niezbyt szyb­

ko, opada.
W wielu miejscach potworzyły się bardzo rozle­

gle ławy piaszczyste, mianowicie nawprost łachy, 
pod parkiem i wpobliżu ulic Bednarskiej i Tamki.

Dziś wysokość wody nie dosięga nawet 3-ch 
stóp.

Dalsze opadanie utrudni wielce żeglugę, która 
już i dzisiaj nie jest łatwą.

= Balon.
W końcu przyszłego miesiąca zjedzie do Warsza­

wy aeronauta, Kiehl, wiedeńczyk, który w r. z. pro­
dukował się w Nowym-Jorku, a obecnie przebywa 
w Barcelonie.

Aeronauta korzysta w czasie jazdy z wynalezio­
nego przez siebie steru.

Zobaczymy...
— W traaeiej fasie.
Rozmnożone, jako piasek na dnie morskiem, fa- 

brykantki papierowych haletnio wystąpiły ze świe­
żą, „prosto z igły” nowością.

„Baletniee z turninrą, sensacyjna nowość!”—czy­
tamy wywieszone na wystawach sklepowych ogło­
szenia...

Rzeczywiście sensacyjna!...
= Wąż... bez żydówki.
W piwnicy domu nr. 137 przy ulicy Marszałkow­

skiej znaleziono węża, długiego przeszło na pół 
łokcia.

Złowiony tak niespodzianie gad przeznaczony zo­
stał na podarek dla warszawskiego zwierzyńca.

= Bulanżysta...
Od kilku dni znany p. X., jak go zwykle nazy­

wały pisma humorystyczne, paraduje po ulicach 
miasta z ponsowym gwoździkiem wpiętym w klapę 
tużurka.

Kogo tylko spotka ze znajomych zapytuje:
— Czy pan wie, co znaczy ten gwoździk?
— Nie mogę się domyślić.
— On stanowi wyraz mej opinji politycznej, bo 

pan potrzebuje wiedzieć, że ja jestem bulanżysta...
— Najnowszy Thersytes. (
Dość niezwykła sprawa < będzie rozstrzygana 

w sądzie pokoju na Lesznie.
P. G., sześćdziesięcioletni ojciec rodziny, zosłał 

oskarżony przez własnego zięcia o szerzenie szko­
dzących temu ostatniemu plotek.

Oskarżyciel zebrał kilkunastu świadków, którzy 
mają potwierdzić, iż p. G. od dłuższego czasu 
oczernia męża własnej córki, ubliżając jego dobrej 
sławie.

Dola terminatora.
Po raz drugi w ciągu niespełna miesiąca musimy 

zwiócic uwagę ua okrutne obchodzenie się majstra 
szewekiego, oraz jego połowicy; z małym termina­
torem. '

Lokatorzy domu pod nrem 16-ym na Tamce, nie 
mają słów oburzenia ua okrucieństwo tych ludzi.

W ubiegłą niedzielę katowano chłopca do krwi 
na podwórzu, w obecności wielu osób.

Na wstawienie się świadków pan majster brutal­
nie odpowiadał, że terminator jest jego własnością, 
a majstrowa no dobra rozpuściła buzię, obrzucając 
interweniujących wymysłami.

Czyż ten biedny chłopiec nie ma rodziców lub 
Opiekunów, którzyby się za nim ujęli!

s= Nie samobójstwo, lecz wypadek.
Śmierć Gracjana Wołodżko, spowodowana wy­

padnięciem z okna domu nr. 1-szy na ° wa u> na 
stąpiła skutkiem nieszczęśliwego wypadku.

W wycierając szyby okna, zamknął jedną pole- 
we zapominając o spuszczeniu zasówki, a następ, 
nie stanąwszy na oknie oparł się o ramę, która 
otworzyła się i spowodowała nieszczęście.

Biedak spad! na bruk, trzymając w ręku śwe- 
reczkę, jakby na świadectwo rzeczywistej jjrzy czy­
ny własnej śmierci.
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= Kradzieże.
W dniu wczorajszym, około godziny 5-ej po południu, pod 

nrem 12-ym uu. Franciszkańskiej spełniono zuchwałą kra­
dzież.

Złodzieje, otworzywszy wytrychem drzwi mieszkania Ea- 
binowieza, bez przeszkody wynieśli garderobę wartości kil­
kuset rubli i z łupem tym bezkarnie ociekli.

Na Pradze do wozu włościanina Kamińskiego podeszło 
dwóch ichmościów i podczas, gdy jeden targował masło, 
drugi pochwycił kobiałkę, w której znajdował się worek 
z kilkunastoma rublami w drobnej monecie.

Obaj złodzieje, zdołali z łupem umknąć bezkarnie.
W podwórzu domu pod nrem 6-ym na Muranowskiej stróż 

miejscowy przytrzymał złodzieja, który chciał sprzedać że­
lazo.

Jak się okazało, żelazo to było skradzione przez Adolfa 
Wunkego na stacji towarowej kolei nadwiślańskiej.
= Na uczynku.
W dniu wczorajszym w magazynie Hersego na Senator­

skiej pani L., oglądając towary, położyła na stole sklepo­
wym portmonetkę.

Znajdujący się podówczas w sklepie jakiś młodzian, ele­
gancko ubrany, dopóty manewrował, dopóki portmonetki 
sobie nie przywłaszczył.

Na szczęście kradzież tę dostrzegł jeden z snbjektów 
i w chwili, gdy złodziej umykał ku drzwiom, zatrzymał go.

Początkowo elegancki złodziej ndał oburzonego nieenem 
podejrzeniem, lecz gdy portmonetkę przy nim znaleziono, 
począł błagać o przebaczenie.

Złodzieja, 20-letniego Władysława Wielerzyńskiego, od­
prowadzono do kancelarji cyrkułowej.
= Z ulicy. *
W dniu wczorajszym, Antoni Średnieki. dorożkarz, będąc 

pijany spadł z kozła i zranił się tak ciężko w głowę, iż 
odwieziono go w stanie bezprzytomnym do szpitala wol­
skiego.

Na Grzybowie, Jan Treebert, 70-letni starzec, najechany 
przez Teneubauma, powożącego furgonem numer 3045, uległ 
złamaniu prawej nogi.

— Rozbrykane konie.
W dniu wczorajszym w podwórzu domu pod nrem 13-ym 

na Burakowskiej koń Henryka Kutnera, wybiegłszy ze staj­
ni, przewrócił 13-łetaiego Wacława Trząsowskiego, który, 
z powodu stratowania, kopytami, poniósł bolesne obrażeni a 
n* cafem cięte.

Na Pradze ftsnuan Roch Kamecki, uderzony przez ko­
nia w głowę, ma wybite pięć zębów i uszkodzoną górną 
BMzękę.
= Zamach, samobójczy.
Nocy dzistejesej Marjanna SŁ.zamieszkała pod nrem 12-m 

na Źródłowej, w zamiarze samobójczym połknęła sporą por­
yte łebków od zapałek.

Objawy otrucia wnet spostrzeżono i posłano po lekarza.
Dzięki tylko energicznema;intunkowi, Sł. została ocaloną 

i życiu jej niebezpieczeństwo. przeetało zagrażać.
Jak się okazało. Sł., licząca obecnie 22 lat wieko, przy­

bywszy z prowincji, zie mając odpowiednich środków zarob­
kowania, weszła na złą drogtę.

W chwili refleksji i wyrzutów sumienia, zrozpaczona 
dziewczyna chciała się życia,pozbawió.

Nad Sł- opieka została rozciągniętą.
«= Poiar.

po zamknięciu sklepu ■ w owocarni Wróbla pod nrem 
25-ym na Krakowskiain-Przodmieściu wynikł pożar w sku­
tek nieostrożnie rzuconej prizez subjekta zapałki.

Masa papieru do owijania, wybuchła płomieniem.
Domownicy jednak, bez wzywania straży, ogień zdołali 

ugasić.

NOTATNU TERMINOWI.
— Jutro, o godz. 8-ej wieczorem, w lokalu Towarzystwa 

ogrodniczego odbędzie sóę posiedzenie stałe komisji teorji 
ogrodnictwa i nauk przyrodniczych pomocniczych.

- - —tsa®—---

Przy jednej kaszcie...
Wczoraj, <1. lb go maja, upłynęło pełne, co do 

linia, ćwierć wieku, gdy do ówczesnego dyspozytora 
drukarni Kar,jęta wairszd'i'skiego, ś. p. Błeszyńskiego, 
zgłosił się młody, nwudziestokilkoletni towarzysz 
sztuki drukarskiej, -oświadczając, że poszukuje kon­
dycji.

— Dobrze pan trmfiłeś, właśnie jedna kaszta jest 
wolna, proszę stanąć do roboty, a zobaczymy...— 
odparł dyspozytor.

Zecer, odbywszy poprzednio praktykę w najle­
pszej ówczesnej tłoczni warszawskiej Jana Jawor­
skiego, pierwszą próbę, będącą egzaminem kwalifi­
kacyjnym, dopełnił ku zadowoleniu dyspozytora 
i żądaną kondycję otrzymał.

Od tej pory p. Sylwester Krzysztofowicz, bo on to 
był właśni0 owym zocerom, pozostał wiernym je- 
duej kaszcie i przez lat 25 bez żadnej przerwy co­
dziennie przy niej stawał, składając Kurjera war­
szawskiego, dla którego i dziś, dojrzały wiekiem 
i doświadczony w sztuce drukarskiej, tak samo pra­
cuje.

Zmieniali się wydawcy, redaktorzy i dyspozyto- 
rowie rozwijającej się ciągle drukarni, dawniejsi to­
warzysze kaszty opuszczali Kurjera, a zjawiali się 
wciąż nowi, samo pismo przechodziło wiele przeobra­
żeń, jeden tylko Krzysztofowicz pozostał nieporuszo- 
uy na miejscu i c^iszył się zawsze uznaniem swych 
chlebodawców, a sympatją i szacunkiem kolegów 
po fachu.

iNm dziwnego, że koledzy ci, oddawna już pv- 
Wzięh piękny zamiar uczczeniu jubilata, któremu
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z Kur]erem warszawskim wczoraj właśnie wypadłe 
obchodzić srebrne gody.

Cały skład naszej drukarni, ukończywszy ze zdwo­
joną gorliwością dość wcześnie obowiązkowe zaję­
cie, podążył wraz z jubilatem na skromną ucztę.

Do stołu zasiadło 22-ch samych towarzyszów 
sztuki drukarskiej, podczas, gdy przed ćwierć wie­
kiem, oprócz Krzysztofewicza, było ich tylko pię­
ciu...

Różnicę tę sam jubilat we wstępnem przemówie­
niu zaznaczył, jako dowód wzrostu Kurjera war­
szawskiego.

Pierwszy toast wzniósł redaktor naszego pisma, 
podnosząc skromne, lecz gorliwe zasługi p. Krzy- 
sztofowicza dla Kuriera, a życząc mu doczekania 
w zdrowiu i czerstwości złotego jubileuszu w Ku- 
rjerze, wręczył od wydawców pamiątkowy podaru­
nek w postaci srebrnej papierośnicy, opatrzonej 
stosownym napisem.

Z kolei w imieniu kolegów przemówił obecny dys­
pozytor naszej drukami, p. Emiljan Skowroński.

Zaznaczył on przedewszystkiem niezwykłość po­
dobnego jubileuszu.

Zecerzy w ogóle pędzą dość cygański żywot i od­
dawna już w sferach drukarskich nie było przykła­
du, aby pracownik ćwierć wieku w jednym jeno 
spędził zakładzie.

Ta niezwykłość właśnie pracy, głównie zaś uczci­
we, szczerze koleżeńskie postępowanie jubilata z to­
warzyszami zawodu, jakich setki całe w ciągu owego 
ćwierć wieku przesunęło się przez drukarską oficy­
nę Kurjera, dała dziś pracującym kolegom sposo­
bność uczczenia jubilata pamiątkowym darem, jaki 
w kształcie złotego sygneta wręczył przy tych sło­
wach pan 8. jubilatowi.

Na sygnecie, oprócz monogramu, oraz dat wstą­
pienia do drukarni i dnia jubileuszu, widnieje jesz­
cze następujący napis:

,W uczczeniu 25-ciu lat pracy zecerskiej
W Kurjerze warszawskim 

Koledze—koledzy. ”
Do lez rozczulony jubilat dziękując za te objawy 

uznania skromnej pracy pokrótce skreślił dzieje 
swego żywota.

Pochodzi on z gubernji kijowskiej, jako młody 
chłopiec przybył do Warszawy odraza z zamiarem 
wyuczenia się sztuki drukarskiej.

Otrzymawszy stopień towarzysza w drukarni 
Jaworskiego w kilka lat później wszedł do zecemi 
Kurjera warszawskiego.

— Przetrzymałem 12-tu redaktorów, 5-ciu dy­
spozytorów drukarni i setki członków redakcji, 
opowiadał jubilat, przytaczając różno ciekawo 
epizody z przeszłości Kurjera jako testes ocuilaa 
et auditus...

Z licznych toastów, jakie w ciągu zebrania, do 
godziny 4-ej nad ranem trwającego, podnoszono, na 
wyróżnienie zasługuje rymowana mówka k legi ju­
bilata, p. J. Hołdyńskiego, brzmiąca jak następuje:

Szanowny Jubilacie!
Petitem •) będąc, wstąpiłeś w kurjerowe progi 
Z wiarą, zapałem w sercu—w siły nie ubogi, 
A zżywszy się niebawem z drukarskim chomontem, 
Z maleńkiego petitu stałeś się... garmontem.

Robiłeś, jak na cnego przystało ze cera 
Składając przez ćwierć wiekn naszego Kurjera, 
A ciągnąc czysty salut—często bez kwadratu, 
Zawsze świeżych nowiuek dostarczałeś światu.

Dziś—kiedy w diibelt-mittel wyrosłeś groteski— 
Przyjmij życzenia stule przepełnionej kieski, 
Niechaj życie Ci spływa bez goryczy cienia, 
Jak do administracji płyną ogłoszenia.

•) Petit, garmont, dubelt-mittel są to nazwy różnej wielkości 
czcionek drukarskich.

— Sprostowanie. — W notatce dzisiejszej o zaproszeniu 
starszego inżeniera miasta na członka Towarzystwa hygie- 
ny w Paryżu, mylnie zostało wydrukowane nazwisko szan, 
iuż. Grotowskiego.

JW <5 1 O J
f Ś. p. Kazimierz Bodurkiewicz, lekarz weterynarji, 

przeżywszy lat 63, przeniósł się do wieczności w dniu 15-ym 
maja 1888 r. W głębokim smutku pozostali: żona, córki, zię­
ciowie i wnuki zapraszają krewnych, przyjaciół, znajomych 
i kolegów zmarłego, na żałobne nabożeństwo, odbyć się ma­
jące w dniu 17-ym maja r. b., to jest we czwartek, w kościele 
Przemienienia Pańskiego przy ulicy Miodowej, o godzinie 
lO-ej 1 pół zrana, oraz na wyprowadzenie zwłok w tymże 
dniu i z tegoż kościoła, o godzinie 5-ej po południu na cmen­
tarz powązkowski. 2—1514—
t ś. p. Adolf Grabowski, b. profesor Instytutu Maryj skie- 

go, po długiej i. ciężkiej chorobie, opatrzony św. sakramen­
tami, zwarł dnia 15-go maja r. b., przeżywszy lat 74. W smu­
tku pozostała siostra zaprasza krewnych, przyjaciół i kole • 
gów zmarłego na żałobne nabożeństwo odbyć się mające 
w kościele św. Aleksandra dnia 17-go maja, to jest we czwar­
tek, o godzinie ii-ej zrana a następnie ua wy rowadzenie 
zwłok w tymże <Uia i z tegoż kościoła, o godzinie 4-ej po 
południu na cmentarz powązkowski 2—1526—

f Ś. p. Amelja z Bollermauów Zachowska, wdowa po 
obywatelu m. Warszawy, zasnęła w Bogu dnia li-go maja 
r. b., w wieku lat 78. Pogrążeni: w głębokim smutku: córki, 
zięć i wnuki zapraszają na żałobne nabożeństwo do kościo­
ła Narodzenia Najśw. Marji Panny na Lesznie, w dniu 17-m 
maja, to jest we czwartek, o godzinie 11-ej rano, a nastę­
pnie na wyprowadzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż kościo­
ła, o godzinie 5-ej po południu na cmentarz powązkowski. 
Osobne zaproszenia rozsyłane nie będą. —527—
t Ś. p. Ludwika z Dąbrowskich Szoslaud, emerytka, po 

długiej i ciężkiej chorobie, opatrzona św. sakramentami, 
dnia 15-go maja 1888 roku przeniosła się do wieczności, prze­
żywszy lat 78. W głębokim smutku pozostała córka, zięcio­
wie i wuuk zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych na 
żałobne nabożeństwo odbyć się mające dniu 17-go maja, to 
jest we czwartek, o godzinie 9-ej i pół zrana, w kościele 
św. Krzyża, oraz na wyprowadzenie zwłok w tymże dniu 
i z tegoż kościoła, o godzinie 7-ej wieczorem na cmentars 
powązkowski. —1523—

+ Ś. p. Marcjanek Albin Rojewski. synek starszego fel­
czera, żył 11 miesięcy, zmarl duia 15-go maja. Stroskani ro­
dzice zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych na wy­
prowadzenie zwłok dnia 17-go maja, o godzinie 3-ej po po­
łudniu z mieszkania ulica Okopowa M 4. —1524

f S. p. Emilja z Brenków Prevosti, po krótkiej lecą 
ciężkiej chorobie, zakończyła życie w dniu 14-ym maja r. b., 
przeżywszy lat 30. W smutku pogrążony mąż i rodzina za­
praszają krewnych. przyjaciół i znajomych na wyprowadze­
nie zwłok z kościoła ewangelicko-reformowanego przy ulicy 
Leszno dnia 17-go maja, to jest we czwartek, o godzinie 
4-ej i pół po południu, na cmentarz tegoż wyznania odbyó 
się mające. 3—1505—

f W dniu 17-ym maju r. b., to jest we czwartek, o godzi­
nie lO-ej zrana, w kościele św. Antoniego (po-reformcakim) 
przy ulicy Senatorskiej, odbędzie się nabożeństwo za dusze 
ś, p. Anieli z Jasińskich Eersza, jako w rocznicę jej śmierci 
na które to pozostała rodzina zaprasza. —528'
f We czwartek, to jest dnia 17-go maja 1888 roku, 

jako w rocznicę śmierci ś. p. Anieli z Sokołowskich Szan- 
cenbach, odbędzie się za spokój jej duszy nabożeństwo ża­
łobne w kościele św. Krzyża, o godzinie 40-ej i pół zrana, 
na które zaprasza się krewnych i życzliwych. —1522

j- Zaduszę ś. p. Wacława Kcrczalr-Zarańsłuego, zmar­
łego w dniu 5-ym imija w cooraeh swoich Jaroszowice w lu- 
belskiem, odbędzie się żałobne nabożeństwo w kościele św. 
Krzyża, we czwartek, to jest dnia 17-go maja r. b„ o godzi-* 
nie 11-ej i pół zrana, ua które zaprasza się krewnych, przy­
jaciół i znajomych zmarłego. —1517—
ł W dniu 17-ym maja, to jest we czwartek, o godzinia 

ii-ej zrana, w kościele św. Krzyża, odbędzie się msza święta 
żałońnu za duszę ś. p. Julji z ks. Drtickicii-Lubeckieh Ksa- 
werowej Fusiewslrioj, opiekunki ubogich Towarzystwa' 
pań św. Wincentego a Paulo, na którą toż Towarzystwo za­
prasza krewnych, przyjaciół rznajouyeb. —1512
f Za duszę ś. ]i. Anny Biedrzyckiej, jako w rocznicę 

śmierci, odprawione zostanie nabożeństwo w kościele na Po­
sążkach, dnia 17-go mnja. to jest we czwartek, o godzinie 
ló-ej zrana, na które mąż z dziećmi zaprasza krewnych i 
przyjaciół, _15jo—

a d e s ł a u e.

Nowe bardzć dobre gatunki cygar: Monopol flory 
w cenie rs. 10, Monopol superieur rs. 8, Monopol 
extra rs. 6, Monopol pritna, Monopol Cabinet, Mo­
nopol petit rs. 5 i Monopol sacunda rs. 4 za 100 
sztuk w różnem opakowaniu, polecają Kalinowski i 
Przepiórkowski w Warszawie Hotel Europejski.

Z DZIEWKOM RUSSKICH.

Każdy stawia dziś sobie pytanie—są słowa Gra- 
żdanina—co nam przyniesie bliższa lub dalsza przy­
szłość.

„Podobnie, jak waha się stan zdrowia cesarza Fry­
deryka, tak samo wahają się nadzieje co do pokoju. 
Niemcy trauzlokują i koncentrują wojska na granicy 
wschodniej, Angija zbroi się pośpiesznie; to samo robią 
Austrja i Turcja; we Francji jen. Boulanger staje się 
coraz popularniejszym, a co za tern idzie, staje się pra­
wdopodobniejszą wojna Niemiec z Francją. Wszystko 
to są eyinptomata zatrważające.

„Prasa węgierska, nie krępując się, żąda wojny z Ro­
sją przez usta swych organów urzędowych. Te okrzyki 
pokrywają wewnętrzne przesilenie, nieprzejednany roz­
dział pomiędzy częściami dwu jedynej monarchji. Dzi­
wny, zaiste, los wypadł w udziale tym dwom połowom 
państwa Habsburgów. Podczas, gdy we wschodniej po­
łowie, t. j. na Węgrzech, wszyscy słowianie jęczą pod 
jarzmem przewagi madjarów, którzy ze zwierzęcośeią 
azjatycką gnębią każdy objaw samodzielności słowiań­
skiej—w Atistrji, przeciwnie, niemcom nie udało się po­
konać słowian i dziś większość w parlamencie jest sło­
wiańska (czesi, polacy, słowaey). Ostatni epizod z mi­
nistrem oświaty; p. Gautschem, dowodzi, że niemcy są 
zupełnie bezsilni w walce ze słowianami i że Austrja 
coraz bardziej staje się słowiańską, t. j. zbliża się do 
rozpadnięcia.”

Dalej znów czytamy:
„Lecz Austrji niedość na ludach słowiańskich. Cho­

dzą pogłoski, że nie jest ona od tego, aby przyłączyć 
do siebie Rumunję. Wyrachowanie nadzwyczaj proste. 
Rumuni transylwańscy dążą do połączenia się z rumu- 
nami, dlaczegóż jednak mają wychodzić ze składu Au- 
strji, czyż nie lepi j przyłączyć Rumunję? A co. czy 
nie gen.jalna myśl? I nie wątpimy, że tacy Bratianowie, 
Sturdzowie i t. p. z radością pochwyciliby za nią. Tył*
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etwarty od gedz. 11 wuw. (Tehfowś ar iW.—i&Lk

Letni Salon gastronomiczny przy Handlu Win i 
Delikatesów oraz Cygar Hawańskieh

Berlin 16-go maja. g. 2 m. 30. (Tel. p. K. W.)— 
Bilety banku russkiego 169.— (wczoraj 168 10).— 
Bilety banku russkiego na dostawą 168.75 (wczoraj 
167.75).

ODPOWIEDZI REDAKCJI

I — Mielnikowi ogrodu-Święto. racja. niefor-
* -___ ^.nsy.imnirntnrruni. — tp/ Sł^tk J >• r *__, fy . cr.)i skrytykowany! Czyz g°

TELEGRAMY 
'„kurjeka warszawskiego*.

P f^iedeń 16-go maja. (Tel. pryw. K. W.) — 
“’Urzędowy peszteński Nemzet, widocznie pod 

^Pływem głosów inspirowanej prasy berlińskiej, u- 
zymuje, źe niebawem nadejdzie pora, w której mo- 

, rstffa przystąpią do rozwiązania kwestji bułgar- 
* ^*ur^owan^om tamtejszym należy kres poło- 

^frHn 16-go maja. (Tel. pryw. Kur. Warsz.)— 
e<lług protokułu urzędowego, spisanego w Avri- 
rt> władze francuskie nie pozwoliły zecerowi nie- 

B»?C^ieinu z Wrocławia, Littauerowi, odwiedzić 
8o szwagra i chorej siostry w Rheims.

p0A 16-go maja. (ZcZ. pryw. Kur. U7.) —
2Zg. ostrzega, aby kroków represyjnych 

0<t lw kapitałowi russkiemu nie doprowadzać do 
{ 4 QCzuości, w ten sposób bowiem popiera się 

ZtUacuia,żywioły, które prą do wojny.
16-go maja. (7’eZ. pryw. Kur. H'arsz.{— 

8ma tutejsze zapewniają wskutek ostatniego arty- 
11 Nusskiej stariny o konieczności zajęcia Heratu 

rzez Rosję, ie Anglja przystąpi wkrótce do obsa- 
8j^*a babulu i Kandaharu.

Od 16*g0 ma^a’ ^Tel' VryW‘ Kur‘ Waraz^~ 
w kilku dni u cesarza objawiają się trudności 
f Połykaniu, mające podobieństwo do lekkiej 

’■uy dławienia się. Jakkolwiek lekarze, otacza- 
t casarza, nie przywiązują otwarcie wagi do 
Un z Uowyck objawów patalogicznych, które utru- 
p ' tt°gą karmienie się pokarmami stałemi, opinja 
zbr *CZUa upatruje w tych objawach wskazówkę 

lżania się raka ku jamie przełykowej.
W h r^n 16-go maja. (Tel. pryw. Kur. War.)— 
8z»?J° ZaP®wnienia niektórych dzienników tutej- 
n,y .» prof. Virchow badał już przesłane mu przez

— Panu Lipskiemu. — Szczegóły żądane znajdzie sz. pal 
w ''ziele Świ, żnwskiego, którego tytuł podaliśmy w tekście.

— Panu Z. Olei.—Rezultat ostateczny niebawem zostanie 
ogłoszony.

— Panu Jeremiemu. — Rzecz spóźniona, korzystać więc 
z niej nie możemy.

— Panu L. O.— Historja o tem, „iż we wiośnie, kiedy ni-, 
kłe kwiecie rośnie”, pan Ł ...i z panną K....ą „poszli do lasu, 
gdzie nie ma hałasn’ może być tylko ciekawą i zajmującą 
dla nick dwojga. Ze względu na widoczną małoletność głó­
wnego tej idyli bohatera, można by przypomnieć mu, iż „we 
wiośnie, na brzezinie rózga rośnie.”

— Panu H. J. — Skargi pańskiego „Heioty” nie wzruszą 
nikogo. Częstokroć niedość jest silnie czuć, aby uczucia 
swe umieć silnie wypowiedzieć. W wierszu sz. pana same 
ogólniki, wyrażone w najnieodpowiedniejszej dia treści for­
mie. Wierszem krótkim, siekanym, wypowiada się myśli 
elegijne chyba tylko—w operze.

— Panu A. W.—Miasto Trysk leży w powiecie łabemskim 
gub. jarosławskiej.

— Kamerowi z pod Warty. — 1) Fałszywe plotki: S. jest’ 
wdowcem i w powtórne związki, jak dotąd, wchodzić nie za­
mierza; 2) dzieło to można kupić w anrykwttrniaeh—innego 

I nie znamy.

po uchwaleniu w zasadzie opłaty od kukurydzy, 
odrzuciła następnie cały projekt 282 głosami prze­
ciw 247. Maurice powiada, źe uchwała jest nowym 
dowodem rozprzężenia i niemocy izby; nowy to za 
razem argument na rzecz rozwiązania. Bouvier 
powiada, źe cła opiekuńcze uchwalone zostały, celem 
obrony interesów departamentu Nord. Widzimy, 
w jaki sposób wywdzięczono nam się za to. Feliks 
Pyat składa wniosek, żądający oddania wszystkich 
fabryk na własność robotnikom. Nagłość wniosku 
odrzucona. Boulanger nie był obecny na posiedze­
niu. Laguerre oświadczył w krużgankach izby, że 
Boulanger przybędzie dopiero wtedy na posiedze­
nie, gdy nadarzy się sposobność wygłoszenia mo­
wy, którą przygotowywa. {Aj. póln.)

Pary i 16-go maja. (Tel. pryw. Kur. IF.) — 
Utrzymują coraz powszechniej, źe autorem istotnym 
książki Boulangera „i’ invasion aUemande" jest nie­
jaki Barthćlemy, były członek redakcji Paris, autor 
innej równie głośnej niegdyś publikacji „Avant la 
batailleJ'

Paryś 16-go maja. {Tel. pryw. Kur. War.) — i 
Wybory uzupełniające do rad municypalnych wypa­
dły przeważnie w duchu republikańskim.
Rzym 16-go maja. {Tel. pryw. Kur. II arsz.) — 

Izba deputowanych przyjęła na posiedzeniu wczo- 
rajszem wniosek, wyrażający zaufanie do polityki 
finansowej rządu. Wskutek tego minister skarbu 
Magliani pozostaje na swojem stanowisku.

dftedjolan 16-go maja. {Tel. pryw. K. W.)— 
Przybyły tu z Paryża prof. Charcot skonstatował, że 
w chorobie cesarza brazylijskiego nastąpił zwrot 
stanowczy ku polepszeniu.

JLondyn 16-go maja. {Tel. pryw. Kurj. War.)— 
Na wczorajszem posiedzeniu izby gmin minister 
wojny lord Stanhope, oznajmił, iż rząd postanowił 
pod kierunkiem lorda Salisbury poddać gruntowne­
mu rozbiorowi kwestję potrzebnych uzbrojeń, uzu­
pełniających system obronny kraju. W razie do­
wiedzionej potrzeby zażądany będzie kredyt do­
datkowy na sprawienie nowych dział.

Isondyn 16-go maja. {Tel. pryw. K. Warsz.) — 
Zgromadzenie wszystkich wybitniejszych przedsta­
wicieli City (świat bankierski i kupiecki, przyp. red.) 
uchwaliło rezolucje, w których pochwala lorda Wol 
seleya za jego kampauję przeciw rządowi i oświad­
cza, źe podziela najzupełniej to zdanie, iż środki, 
przedsiębrane przez rząd celem wzmocnienia obro­
ny Anglji, są niedostatecznemi; dla zabezpieczenia 
ojczyzny przed najazdem kraj gotów jest położyć 
największe ofiary.

Isondyn 16-go maja. (Tel. pryw. K. 1F.) — 
Dzienniki tutejsze uporczywie powtarzają pogło­
skę, źe Anglja obsadzi Kabul, ponieważ Rosja zaj- 
mie niebawem Herat.

złteny 16-go maja. {Tel. pjyw. Kur. W.)— 
Rząd grecki zagraża W. Poreie odmówieniem swo­
jego exequatur konsulowi tureckiemu w Laryssie, 
jeżeli W. Porta nie zgodzi się na rehabilitację posła 
greckiego w Monastyrze.

Bukareszt 16-go maja. (Tel. pr. K. W.) — 
Rząd rozwiązał opozycyjne rady gminne w Kalara- 
szu, Buzeu, Piteszti, Piatra i Batuszanach.

Bukarest 16 go maja. (7eń pryw.Ji. W.) — 
Izba deputowanych rozwiązana zostanie w począ­
tkach lipca, wybory odbędą się we' wrześniu.

Sąfja 16-go maja. (Tel. pryw. K. H.) —Banda, 
która pojawiła się w górach Rodope, jest częścią 
tej, która ściganą jest obecnie pomiędzy' Koestendi- 
lem i Dubnicą. Z Trna telegrafują, źe resztki ban­
dy tamtejszej, nie mogąc przedrzeć się do\Mace- 
donji, usiłują powrócić do Serbji.

Jjń 7’ pr0I‘ Vli cnow uauai ju« - ----------------- r--------•tyi euz*e8o wydzieliny krtani cesarza i oświad- I
V h^6 ’ teraic nie ma podstaw do orzeczenia, jako- j 

°roba cesarza była rakiem.
16’8° maJa- {Tel. pryts. Kur. Har.)— i — Stałemu prenumeratorowi. — W 

deputowanych na posiedzeniu wczorajszem | kto^pierał? P““ w*sy’Uie

Waneatra i mefa
Beslin nadesłał nam dziś gorsze szacowania, a mia­

nowicie 167.50 i 167.25 w żądanie, równe59.70i59.80 
bez kosztów. U nas rozpoczęto obroty tanim wczoraj­
szym końcowym kursem 59.62 l/a za wpłatę w Berlinie 
i utrzymano, a nawet podniesiono tę cenę do 59.671/s 
w pierwszej połowie giełdy na skutek zakupów, czy­
nionych przez jedną z naszych najpoważniejszych insty- 
tucyj bankowych. Gdy następnie w mowie będący 
bank przestał nabywać, kurs Berlina powrócił do swe­
go pierwotnego poziomu, tak, źe dziś różnic nie mieli­
śmy wcale.

W obcych walutach ruch nieznaczny.
Za krótki Berlin żądano 59.75, płacono 59.62 

59.65 i 59.67% chcąc płacić 59.60.
Londyn krótki w zaofiarowaniu po 12.12, oddawano 

po 12.08‘/» i 12.09.
Paryżem krótkim obracano po 48.05, 48.07'/» i 

48.10, chcąc osiągnąć 48.17%.
Wiedeń krótki nabywano po 96.80, przy cbęci osią­

gnięcia 96.
W papierach obroty niewielkie, terieweja ospała.
Za listy likwidacyjne żądano 90.10 i 89.80, stoso­

wnie do wielkości odcinków.
Wschodnie pożyczki ofiarowano po 99150 I em. i po 

98.40 II i 111 em. Sprzedano kilkanaście tysięcy II i 111 
em. po 98.20 i 98.25.

Zabrano kilka pożyczek premjowych Ii-ej emisji 
po 244.

Nową pożyczkę czteroprocentową chciano oddać po 
83.20, nie znajdując odbiorców.

Listy zastawne ziemskie starano się umieścić po 
100.75 I ser., 100.15 II, III i IV ser. i 99.90 V ser., 
której szukano, chcąc płacić 99.60, zapłacono zaś 99.95 
za parę tysięcy II ser. oraz 99.70 i 99.75 za kilka ty­
sięcy najmłodszej serji.

Za listy zastawne m. Warszawy w zaofiarowaniu po 
100 I ser., 99 II, 98.25 III, 98.10 IV i 97.75 V ser. 
Nabyto kilka tysięcy IV serji po 97.85.

Obligi kanalizacyjne m. Warszawy w żądaniu po 93. 
Godzina 12. Usposobienie niezdecydowane, wyczeku-, 

jące. li. 0»

SPRAWOZDANIA Z TARGÓW.

Zboże i produkty. W Gdańsku dnia 14-go maja r. b.
Pszenica krajowa przy malej podaży bez zmiany w cenie, 
dla trunaitowej na początku giełdy pilnowała ożywiona chęć, 
po wyższych cokolwiek cenach, ku końcowi wszakże ceny po-s 
wróciły do normy wczorajszej. Za poteką transito porośniętą1 
płacono 111—2 funt. 91 mar., pstrą 122—3 f. 122 ra 124—5! 
f. 123 rn., dobrze pstrą 125—6 f. 126 m., 126 fant 127 m., 
jasno-pstrą 126 t. 125 i pół m., 126—7 129 nu 128Z 130 m.» 
1 ‘^~30f. 131 m., ssklistą 127—8 fant 128 wyscio-pstrą 
131—2 f. 134 mar., wysoko-pstrą szklistą 129 t 134 m. zai 
tonaę. Na maj tr. 130 marek płaesno. Gama regulacyjna 128. 
m. Zyto krajowe drożej, transito baz zmiany, polskie tr. 72 
do 76 m.. na maj 74*/a m., cena regulacyjna TS m. za tonnę. 
Jęczmień polski transito 74 do 90 m. za tonnę, na paszę 69 do 
71 m. Groch polski trans, do gotowania 92 do 97 nu średni 
88 do 90 m. na paszę 70 do 87 m. Wyka pokAa tr. 65hn. za 
tonnnę. Koniczyna biała 25, czerwona 10, 16, 18, 23, 24, 39 
marek za 50 kilogr. Otręby grube pszenne 3.60 do 3.65 za 
kilogr. Spirytus w miejscu nie podlegający cłu52, podlega­
jący cłn 31’/, m. płacono. Cukru sprzedano 1600 ?®nLJ>0 n‘e,.. 
przy spokojnej tendencji Magdeburg telegmfow»ł: 7
dencja stała, najwyższe notowanie 21.85 przy 88 *•
13, na czerwiec 13.12*^, na lipiec 13.25, na w P • » 
z nowej kampanji 12.55 marek, knpuRcy- __
-------- i . - - 111111 i —

__ n»________________
ho to źle, źe rumuni nie są narodem, aby mieli złapać 1 
s*ę na taką wędkę, chociaż nie ma wątpliwości, że po­
dobny wypadek przyśpieszyłby jedynie rozpadnięcie się 
Austrji. Gdzież Austrja może myśleć o przyłączaniu 
Romunji, skoro i tak uiemcy obawiają się o swój byt , 
wobec rozwoju słowian? Niedarmo jeden z deputowa- ■ 
“y eh niemieckich skarżył się niedawno na to, że teraz ! 
nie niemcy słowian, lecz słowianie niemców przypierają 
do ściany. Wobec tego dość dziwnie brzmią wojownicze 
słowa prasy węgierskiej. Sama przecież Austrja po­
winna obawiać się wojny. Przecież sam Pesler Lloyd 
niedawno zapisał tyle papieru na zbrojenia się Rosji. 
Widocznie węgrzy zapragnęli spróbować drugiego Vila- 
goszu. Jeżeli o to chodzi, to kto wie, czy ich nie spotka 
ta przyjemność.”

Widocznie jednak—kończy Grażdanin—węgrzy 
liczą na poparcie Berlina, inaczej bowiem nie mo- 
żnaby było objaśnić ich zachowania się.

Now. wr., powtórzywszy pogłoskę o projekcie 
przyłączenia Rumunji do Austrji, powiada:

„Rozumie się, iż Rosja dla wielu względów nigdy nie 
Pozwoli, aby kwestję przyłączenia Rumunji do Austrji 
Podniesiono na serjo. Dzisiejszy nastrój rządu rumuń­
skiego nie może, oczywiście, wzbudzać sympatj i w Pe­
tersburgu, lecz już to jest dobrem, źe ten nastrój może 
Ustąpić innemu, bardziej zgodnemu z interesami rządu 
russkiego, gdy tymczasem Rumun ja w charakterze pro­
wincji austrjacko-węgierskiej byłaby dla nas wieczną 
rogatką, zamykającą dostęp do półwyspu Bałkańskiego. 
Na to zaś, na mocy prawa obrony własnej, nigdy zgo­
dzić się nie możemy.”

Jednocześnie Now. wr. karci surowo gazetę Nord 
za poważne traktowanie podobnie nierozsądnych po­
głosek:

„Dziennik Le Nord, jeżeli rzeczywiście ma pretensję 
do reprezentowania na Zachodzie interesów russkich, 
Powinien zupełnie inaczej zachować się wobec plotki 
Politycznej, którą uznał za stosowne rozpowszechniać. 
«ie można spokojnie mówić o podobnej kombinacji po- 
‘tycznej. Zbyt już często nieprzychylne nam organa 

z niezrównaną arogancją pozwalają sobie zapominać 
zńpełnie o istnieniu Rosji, bez której zgody wszelkie 
Projektu, podobne do rozgłaszanego przez dziennik 
rhkselski, mogą być tylko uważane z» czcze uro-
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Do sprzedania

■

Jt*. 8. Świeia JLimfa Ospowa (krowiniika) <lo szczepienia ospy,—4Jei*a rs. 1.

śSF* W Poniedziałek, d. 14-go b. m. wie-

ruk czasu

proue składać w k
M UtttMU P. W

________________

aia.Jt nq>M4ju.uj ^uta.uui lutioiyaun-

mi. Uprasza się snalaseę o odniesienie z* 
nagrodą na ulicę fiowogrodzką M 17. stróż 
w skażę. 663

kop. 59*
19»

Od 
Od 
Od
Od
Od

1518) D-ta ROTUElJf, Króhwska45. Wyna­
lazca nowego syst. wprawiania śztucz. zębów na zjeż- 
dzie dentystów za granicą za najlepszy uznanego.

— Dr. Alfom Pajewslei ordynuje w Cie­
chocinku jak lat poprzednich willa „Orion”. (1507)

CENA OKOWITY
y. dnia 7-go maja 1888 r. 

Hurt, skład, wiadro 811s—817* 
Pojed. szynk. _ 823 —830

z dodatkiem 2%
78% « akcyzą po 9‘A kop. od %

Instytut połączony jest z Fabryką Wód Mineralnych sztucznych, zaopatrzo- 
' ' ' ’ oraz z głównym składem wód naturalnych,

istniejącym odduwnu przy mojej aptece i zostającym w bezpośrednich stosunkach 
ze wszystkieml Zirzijdami Zdrojowisk zagranicznych i krą.owych.

Wody Naturalną najświeższego wiosennego czerpania, ekspedjowane są na 
szklanki, przez oziębianie zaś łub ogrzewanie, doprowadzane są do temperatury od­
powiedniej właściwym ich źródłom.

Wody Mineralne sztuczne, tuk zimne jak i gorące podczas picia tychże, wy­
dawane są z maszyn zaopatrzonych w termometry i manometry, przez co nietylko 
temperatura lecz i prężność gazów, starannie może być przestrzeganą,

Za serwatkę, mleko i sól Karlsbadzką, dodawane do Wód, podług wskazań 
Lekarzy, nic się nie dolicza.

Kareta potrójna, Faetony, Amerykany, Sza- 
raban oraz Bryczki w różnym rodzaju 1 eho- 
mont angielski z żółtym bronzem. Święto­
krzyska M 35, drugi dom od Marszał­
kowskiej. 661

Bo założenia sklepu jubilerskiego potrza- 
t>ny jest wspólnik lub wspólniczka » kapi­
tałem do kilku tysięcy rubli.

Znajomość fachu nie wymagalna.
Adresy proszę składać w kantorze Kurje- 

ra Warszawskiego, pod literami: A. J. 
W. 17. 658

skiago w Grochówie, nie kwalifiku­
jąca się do obanderolowania, pujcoa

A. Kowakowski, t
Bielańska Nr 8.

Wartość kuponu:
(po potrąceniu podatku skarbouiapi).

Listów zast. ziemskich 5% kop. 190° 
Listów zast m. Warszawy 
Listów zast. m. Łodzi kop.
Listów likwidacyjnych kop. 174* 
Obligów m. Warszawy 43s

»7]QIf Hydropatja—kąpiele igliwiowe i 
LhuJa. inne — giftnpstyka — pokoje ume­
blowane z usługą — kuchnia zakładowa — wille — 

muzyka._____________________________ (1462)
KORESPONDENCJA PRYWATNA.

— Zofja Pietkiewicz wyjechała do Kijowa, łączą# 
pożegnanie serdecznym uściskiem ręki

(1521) Mar... P.

Postukuję od Ś-gu Jana 
do wydzierżawienia 

Majątku Ziemskiego 
od 13—-25 włók w dobrej glebie, w blizkości 
kolei, lub jednego z miast gubemjaluych 
w KrdlMtwie Polakiem. Oferty proszę skła­
dać na ręce W< F. Wojcieehewskiego. kupca 
V Jtoikuaiu, ulica Lubelska. 862K

OSTRYGI
NIEUPOR1 

codziennie świeże 

w Eandm Wiu i Dslilatesrt 
Ant Stępkowskiego/1 

Wierzbowa ¥r 9. aix

na 1-em piętrze, układający »!ę a pięcia po­
kojów, kuchni, piwnicy i góry wspólnej, jest 
do wynajęcia od 8-go Jana r. b. Dodaną 
być może uowq i wygodnie urządzona staj­
ni n na 5 koni i wozownia, również miesz­
kanie dia stangreta. — Wiadomość w ma- 
tuynia Bnai bosMt, BynM*kfc 87iiB

Oprócz takowych, Instytut zaopatrzony jest w rozmaite sole i produktu źró. 
dłowe, potrzebne do pszyrządzauia kąpieli ciepłych.

Sąsiedztwo z Ogrodem Saskim, od którego Instytut Jest oddalony na kilka 
kroków, ułutwiu niezbędną przy leczeniu się Wodami Mineralnemi przechadzkę na 
świeżeui otwrrtem powietrzu i pozwala korzystać z m'ejso ustępowych wygodnie 
w tymże Ogrodzie Saskim od niicy Królewskiej i obok Teatru Letniego urządzonych, 

Broszury dotyczące zachowania się przy piciu wód—leczącym się w' Instytu­
cie, udzielane są bezpłatnie.

Ceny abonamentu picia Wód Mineralnych satneznych umiarkowane. Dla osób 
zaś należących do stanu nauczycielskiego, duchownego, oraz dla studentów i ucz­
niów, urzędników I artystów Teatru, jeżeli będą Żądać i przedstawią poświadczenie 
lekarza, odstępuje się 25 procent. Zn wody mineralne płaci się ceny składowe.

840R

apteka (normalna)
do sprzedania w m. Boćkach, pow.
Bielskiego, gub. Grodzieńskie'. Miesz­

aj kaficów stałych w miasteczka S,0(W 
I (irzeważnie żydzi); okolica ludne i 
8 dość zamożne; lekarz stały, poczta, 
K odległość od stacji kolei ż. wiorst 16.
■ O szczegółach można dowiedzieć sjj 
| u p. Malinowskiej, ulica Widok 
I Ni 10, m. 1, każdego dnia od 5-tej
■ do 8-ej po południu. 865JJ

Interesu, — Kobieta, ktćr*.J 
zyć takową sumę, może 
rzymunie. a w razi a 
odpowiednią penąje. — 

" kantorze Kuriera

1515 Lekarz dentysta, A, JSlokow»ki, Krak.-
Przedm. 21. Przyjmuje rano od 10—1 i od 2—5 p. p.

— Dr. «J. l&osner ordynuje w Francensbadzie 
(Goldeuer Stern), (1435)

— Ktoby cheiał przystąpić do bardzo solidnego 
interesu z kapitałem 6 eiu do 7-iu tysięcy rubli, ze- 
chee złożyć swój adres w kantorze Kurjera pod lite­
rami F. L. nr. 179. (526)

! Warsz. Stow. Udziałowego 
Sprzedaży Owoców

■ niniejszem zwołuje Nadzwyczajne
■ Zebranie Ogólne uczestników, na
■ dzień 16/28 Maju, b. r., na godzinę
■ 5-tą po południu, w lokalu To w. Ogro-
■ dniezego, Chmielna 14, celem wyboru 

!S jednego członka Zarządu w miejsce 
H zmarłego p. K. Iwańskiego oraz dwóch 
B zastępczych członków Zarządu. 866r

I INSTYTUT WÓD MINERALNYCH 
IWbMF.f Dm i. MHtuYMlnych

MAGISTRA FARMACJI LEONARDA ZIEMINSKIECO 
w Warszawie, róg; uliey Królewskiej i Marszałkowskiej, wprost Ogrodu feaskieffo, 

przez JW. Jlinistrn Spraw Wewnętrznych i JW, Generał-Gubernatora Warszawskiego zatwierdzony, a pod nadzorem Rady Lekarskiej 
zostający,

zawiadamia WW. PP. Doktorów i Szanowną Publiczność leczącą się, że w lokalu wyżej wymienionym i urządzonym podług wszelkich wymagań 
i potrzeb tegoczesne! nauki, rozpoczął sic od dnia ló Maja w bieżącym sezonie Abonament leczenia się i picia Wód Mineralnych sztucznych 

1 naturalnych, ze źródeł krajowych i zagranicznych czerpanych.
i Abonament trwać będzie do 3 db) Września codziennie od 6 rano do KTk przed południem,

I.jj- ' 11. — VJV l.V V J J — A'UIV.J I
® ną w aparaty najnowsi-j konstrukcji,

istniejącym oddawms ;.ray laoiai at>tou<
1

Sędzia Komisarz 
massy upadłości 

Danieia Dawidzona 
niniejszem wzywa, na zasadzie art. 476 Kod. 
Baniil., wierzycieli pomieniouej massy, aże­
by w dniu 10/22 Maja 1888 roku, o godzinie 
1-ej z poludn a stawili się w Wydziale Upa­
dłości Sądu Handlowego w Warszawie z do­
wodami usprawiedliwiającemi ich wierzy­
telności, celem przedstawienia potrójnej li­
sty kandydatów na syndyków tymczasowych 
w stosunku liczby syndyków, jakiej zamia­
nowanie uznają potrzebę. 869E

Warszawa, 2/14 Maju 1888 r.
Sędzia Komisarz 

Władysław Pfejfer. 

Ostrzeżenie.
Zaginęły podpisy moje, bez daty, na czy­

stym zwyczajnym papierze. Ogłaszam prze­
to, że dotycząca mej osoby jnkiekolwiekbądź 
zobowiązania, jak: rewersy, poręczenia, upo­
ważnienia i t. p. nie własnoręcznie pisane, 
będą nadużyciem zaginionych podpisów.

Teofil CieśMsii.

Do wynajęcia od 1-go Lipca w Hotel - 
Angielskim

Dwa Sklepy
•bszerue z dwoma oknami wystawoweinł I 
pokojami przyległemi, na skład towarów, 
jeden z tyeh sklepów iłużyć może za cu­
kiernię, której brak w tym punkcie, posiada 
bowiem na pierwszem piętrze salon o 4-ch 
oknach i dwa pokoje od frontu. Opróca 
tego Sklep na dystrybucję może być t 
urządzeniem. — Wiadomość powziąć można 
li tylko u Rządcy domu. 659

W Alei Ujazdowskiej pod M 17-ytn, 
jest do wynajęcia od 8-go Jana r. b. cały 
oddzielny frontowy 1-piętro wy

PAŁACYK, 
do którego należą 2 ogródki (jeden fronto­
wy), 12 pokojów, przedpokój, kuchnia, 2 pi­
wnica i pokój dla służby. W razie potrzab/ 
dodaną być może stajnia i wozownia nowo 
i wygodnie urządzona. — Wiadomość w ma­
gazynie Braci Lesser, Rymarska. 871R

656

Kurs lielij wsMsliej
Dnia 16-go maja 1888 r.

W e k s 1 e: Źąd. Płac.

Berlin 100 mnr. z krótk. ter 59 7o 59.60
Londyn 1 funt ster. B r 12.12 —
Paryż 100 franków „ T ia.Yi1/,
Wiedeń 100 gnid. . x 96.—

Papiery publiczne: .. , .
5% Listy zast. z r. 18.9 d. —.—

100.75
Listy zast. tu. Warsz. ser. i 100.—

B , r U 99.—
, , r Ul 98.25 -- .--

98.10 -- .--
97.75

£ibty zast m. Łodzi serji I ■”7——
ś*1/^ Listy likwidacyjne dnie 90.10 --

r „ małe 89 80
PU. Punku Ces. a. I. II i III —Wg—w,

Kos. Toż. Prewjowa z r. 1864
, , , 4666 —— —e—

I Pożyczka wschodnia rs. 100 99.50 —

II „ „ 18- 1<M> 98.50
HI . , M. 100 98.40 —»e«*ał

nowa pożyczka .... 83 20 --
Listy wileńskie długoter. . •—-„W—

Akcje i obligacje:
Obligacja miasta Warszawy 93.—
Akcje dr. ż. warsz.-w. rs. 100 —.—
Akcje dr. ż. warsz.-b. rs. 100
Akcje dr. t. warsz.-terespol.
Akeje dr. żek fabr.-łódzkiej

«"a—"

—a —
Akcje lianku handl. warsz. ww.,—.

Akiye Banku dyskont, warsz. waw t was" —,-wa

Akcje warsz. To w. ub. od ogn.
Akcje waysz. To w. fab. cukru i w

Akcje Tow. t eukru Józefów _ ,--
Akcjo DobrzeL Tow. f. cukru —a1*-
Akcje Tow.Lilpop, B*u ILew. 
Akcje Tow. przędz. Zawiercie

wew^awo —n—.

T’eixg’i
NA PLACU WITKOWSKIEGO- 

Unia lu-go maja 1888 r.
Pud Korzec

od | do od | do
K o p i e j 0 k

Pszenica 242 sm. ł ord. — — _
. _ pstra i dobra —
B , biała . . . — — 690 695
r r wyborowa . — — 7 705

Żyto wyborowe 232 funt. — — 370 375
„ średnia............... — — _ —
r wadliwe.............. —- — 325 —

Jęczmień 2 i 4 rzęd. 202 f. — a—«
Owies...................... 142 f. — •— 215 240
Gryka.................... 202 f. — —
Rzepik letni ..... w— —■

F zimowy 212 funt —- — —
Rzepak rapos. zim. 212 f. A— — —

4tiroch polny 262 funt . — —w —.
Ziemniaki...................... — ■ ,
Masło świeża funt. . . — —

, solone pud . . . — —•
Elana pud.................. ... 35 45 —
Słomy pud.................. 20 25 —
Drzewa opał. twar. s. kub. —w — —• —•

, , miękkie „ — — — —
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ważne: dla pp. HANDLUJĄCYCH
Własnego wyrobu: JSntonierki do noszenia świeżych kwia­
tów w odzieży, różnokolorowe, męzkie i damskie; ICozpyJu- 
<5xe (Pulweryzatory).—Kurki do picia wód mineral* 

nych.-^iópru wet ki, fcpryc/ki, Mańki etc. 
SPRZEDAŻ HURTOWA i DETALICZNA.

Szczegółowy wykaz i cennik wszystkimiwytobó* prdeSyła się nrt żąditnie bez­
płatnie i franca.—Makio stołowe, Fajans i PoroełMna.—Szkło medycz­

ne (ekspedycyjne) i chemiczne.—Ceny niskie, i ceem polecił się 
a fi u « jr- » «*• ar 

ulica Podwal H 7 w Warszawie,

Magistrat miasta Warszawy.
K Dnia 26 Maja (7 Czerwca) r. b., o godzinie 12-ej w południe, odbędzie się w sali 
Łlayrt!la';yjnej Magistratu miasta Warszawy licytacja In minus przez opieczętowane de- 

na budowę dachu i inne roboty
* Ątiszlagu wskazane, w domku dia Stróży w szlachtuzie na Solcu, od summy anszlago- 
W»J 709 rs. 87 kop.
v Warunki licytacyjne 1 nnszlag, mogą byd przejrzane w Wydziale Administracyjnym 
{Wutratu, szczegółowe zaś ogłoszenie o licytacji, jako też wzór do deklaracji wydiu- 
*°Waue zostały w Dzienn ku Warszawskim i w Gazecie Policyjnej. 841 r

9094

Ranka I wyChotfrAHie.
Adres biura nauczycielskiego Załęskiej, 
ftMozowiecka 16, rekomenduje nauczycieli, 
Nauczycielki, bony. 591

ffiV0<*a osoba z patentem petersburskiego 
gfJ^Imnazjnm poszukuje lekcyj w zakresie 

lub stałego miejsca. Nowy- 
21, m. 10. Od g. 9 do 12 r. 9225

M*?da osoba mająca świadectwo gimna­
zjalne poszukuje lekcyj, może byd na wy- 
J£2£j<go£a 2, m. 12.__________ 1042

B a.Uczyciel wykwalifikowany, udziela iek- 
’’oje przedmiotów szkolnych. Chmielna 29, 

—Kaczorowski. 8658
fcał»czycielka, posiadająca wyższy patent 
tou. ’’’atematyki, poszukuje lekcyj, przygo- 
biphje do klas za umiarkowana cenę, u sie- 
i 4 rs. miesięcznie. Włodzimierska 3, m. 7, 
-^ojień, 2 piętro,  9271 
Epbozycielka przysposabia do gimnazjum 
’«■ udziela korepetycyj. Adresy proszę nud- 
gi^,ul. Krucza la, m. 2. 9240 
Muka krawatów i kroju za cenę przystep- 
■SiŁJłota 49, m. 3. 9210
Istebna bona młoda, z lepszem wycho- 
ia_ | uiem, z dobromi świadectwami na wy- 
^Ljienna Jfe 21, m. 6.___________ 9u94

poszukuje korepetycyj na wyjazd. 
^ŁSlącka 14. ___________  9248

Posady i prace.
potrzebny do szynku. Krochmal- 

 Ozai***6^ młody, inteligentny, poszukuje 
herftJ®cla Jakiegokolwiek, numerowego, kel- 
cje Azna dokładnie ruski. Świadectwa, kau- 
»a U' uaoże. Oferty B. B. kantor Kurje- 

9-91 ... 
y1?J,J*iechooinka potrzebna jest do towa- 
burUz n a 15-letniej panienki osoba znająca 
c,,zkł° “obrze muzykę i konwersację fran- 
Adr.g lla °d 15 czerwca do 15 sierpnia. 
h(tzjB> v.a przeprowadzenia korespondencji

^J^ biuro ogłoszeń. Senatorska 26. 1045 
OPru**^r’ PoIak< samotny, wydalony z 
S*iade\32 lat l"»ktyki> mnjjcy chlubne 
bzui-. ectwa, patent z kursu Żabikowskiego, 
^.pomieszczenia. Oferty do W-go pol- 

Marchwacz pr, Opatówek. 8858 
Izarz.1?111® "‘łod®, poszukuje miejsca do 
*ś 36 ‘łomu lub do dzieci. Świętojańska 

9278
Ił'P1 a?Potrzebna z kaucję. Wiadomość 
•7——2lLckia M3, w dystrybuoj_____6914
K,Ple‘nie wykwalifikowany buchalter, 
tenCj l>atrzony w dobre świadectwa i rafę- 
ską i r 2naJ?cy przytem korespondencję pol- 
łuóita»Osyjaka. znaleść może zaraz posadę w

***«•«. barniewzki. Miodowa » 1938

Angielka młoda życzy wyjechać na wieś 
 ha lato. Wspólną 12, m. 10. 9143 , 
Biuro nauczycielskie Jasińskiej, Berga 6,
Wykwalifikowana nauczycielka muzyki ży- 

Sj:? wyjechać na wieś. 1027
Bony paryżanki święto przybyła Bona pol­

ka z b. dobrą rekomendacja domów zna- 
Hy®h, są do umieszczenia, jfuzowiecka lik 
S^łęska,_____________________ 9208
Biuro nauczycielskie Anny Damerau, Kra- 

kowskie-Przedmieśeie Jś 88, wprost Sa­
skiego placu, rekomenduje nauczycieli, nau­
czycielki i bony.  _____ 9269
■Zrcelitka, guwernantka, muzykalna, po- 
Itraebus. Krakowskie-Przedmieście 7. Biuro 
S^Uczycialgkie, Dąbrowska. 9198  
■ loby miał w domu bouę, w bliskości ulicy 
ItHożej, a zechciał przyjąć do wspólnej 
“auki na przychodnią panienkę sześcio-letnią, 
«obrz9 wychowaną, za opłatą miesięczną, 
łechce złożyć adres w kantorze Kuriera pod 
łH^rami L. L. 91Ó2

MłOłły litindlowleć, t kaucją rs. 609, poSsn- 
Ifjkuje odpowiedniej posady. Oferty pod lit
A. B. przyjmuje biuro Ogłoszeń, fenator- 
Ska 26.____________  1030
fósoba znająca krawiecesyznę, poszukuje 
U miej sra W domach prywatnych. Bracka 
M 6, m. 28.___________________ 9257

Dsoba młoda, uzdolnionajw krawieeezyżnie 
i bieliźnie, życzy sobie przyjąć miejsce 
f anny służącej, może wyręczyć panią w z»- 

ęcłu domowem. Oferty upraszam składać 
pod liL Ł. O. w kantorze tegoż pisma. 9265 
ftaoba młoda, polka, poszukuje mięjeóa bu- 
ąjny. Adresy pod lit. W. 9. przyjmuje kan- 
tor Knrjelta Warsz.______  9270

Potrzebne panny zdatne kompletnie do sta­
ników i podręczne. Chmielna W 60, mie­
szkania 22. 9064

potrzebne maszynistki podręczne i uczen- 
Inice do bielizny. Długa 10, m. 51. 8831 
fhotrzebny chłopiec do siodlarza. Krakow- 
[skie-Przedmieście M 38.  8947 
poszukuję posady leśniczego, wiek średni, 
Imający dobre świadectwa i znający dobrze 
ogrodnictwo. 8. S. Ulica Bolec M 109 domu, 
mieszkania 15.  8955

Przyzwoita niemka, z dobremi świade­
ctwami poszukuje miejsca jako bona lub 
towarzyszka podróży. Mazowieoka J6 5, w 

sklepie. 9222

Panna do sprzedaży wody sodowej codzien­
nie od godziny 10 rano potrzebna jest za- 

raz. Wiadomość Elektoralmi 23._____ 9289
Panny potrzebne do spódnic, staników i

podręczne. Elektoralna 10, n>. 8. 9146

!potrzebne są zaraz panny do zakładu in­
troligatorskiego i fabryki pudełek. Ulica 

lizkz H 18.*__________________ 9218
Qotrzebne do sukien zdntue podręczne i 
P dziewczynka. Sienna J6 25, m. 17. 9200
Fotrzebna panna uzdolniona do maszyny 

pończoszniczej z życiem, wynagrodzeniem 
miesięcznem. Wolska M 7. 9086

Potrzebuję zdatnych panien do staników.
Pracownia sukien Amelji Roefler. Mazo­

wiecka Je 5. 9137

Podręczna i uczennice potrzebne do su­
kien. Freta 13, pierwsze piętro. 9085 

goGZukuje się osoby do Towarzystwa w 
("wieku od lat 30—40 z językiem fruncuz- 
kim i muzyką, zgłaszać się ul. Wspólna 19, 
mieszkania 9. _______________ 9213
L anny potrzebne do staników uzdolnione i 
g podręczne. Widok Je 12, m. 1.______9243
Potrzebne zaraz panny zdatne do stani-

ków do pracowni. Widok 7._______9258

PoszukąJS obowiązku rządcy folwarku. — /
Adresy proszę składać w kantorze Kurje- t 

ra dla J. 11. 9249
pożądana młoda francuzka do towarzy- 
| stwa młodej wdowie. Oferty Kurjer War. 
D. 19.________________________9272

Rubli 50 nagrody za wyrobienie posady 
smarownika na kolei, uprasza interesowa­
nych osób o wiadomość na ulicę Twardą Jfe 48, 

mieszkania 14, Gumiak.___________ 8889
Rzeźbiarz, towarzysz rzeźbiarski, potrze­

bny na prowincję zaraz. Wiadomość Zło- 
ta 34, m. 32. 9204

Kupno i sprzedaż.

Bluszcz ze skrzynką trzyłokciową rozpię 
ty na sztachetkach,tudzież inue sprzęty do 
sprzedania. Złota 22, m. 2._________ 9268

Bogate urządzenie salonu, składające się 
ze stylowego garnituru, garnituru fanta­
zyjnego, luster, bronzów, portjer, gzem sów i 

porcelany sprzsdaje się u adwokata przyslę- 
głago Bereudsa. Złota 32. Oglądać można od 
3 śs S1W

rSYROP CHRZANOWY Z JODEWn
va hił w zawsze 7iajpomyśli lejszc

skutki w ohorobacb dziecit tasl(^ttj<fo tran c wątroby rzfekfista i ule-

PP. GRIMAULT i K», APTEKARZY W PARYŻU- .
Od lat dwudziestu lekarstwo to wydawało zawsze najpomyilsiejszc 

pek antyskorbutyczny. «  .
Jest lekarstwem skutecznym w nnbrzmiałoścltich gardła i zapaleniu

i o-m zolów szyi, przeciw Strupom na gkwią u dzieci i wasekua trmu- fmn na eł o w ie i twarzy. Podnieca apetyt, dnie jędrno^ tkaniom, śnienia 
i Ł>ć<i cery na cZ6r8twość, leczy frzmięUośó ciała i powraca dzieciom 

naturalni silę i wesołość. Stanowi wyborny środek lekarski przeciw wyrzu­tom i .trup?™ (hied przy *y^ «fld(.k

Pf^Lg®^a^c/;Ryżu; 8, ULTOA VnrrifflirejHfjMtóWrcu ArrEtX<?a. ...

Istniejąca od roku 1R56
Parowa Fabryka Musztardy
* 1 SCHWEITZER,

królewska 23 (J9), znanej dobroci wyrób sWÓj, spr^
daje n7garnce. kwaterki i słoiki 1 takowy polecŁ 868R

 

Chomont angićISki na pójedyukę ż białym 
bronzeffl, bardzo mało używany, pozosta­
wiono do sprzedania W Zakładzie wyrobów 

rytoarskien Aditua ZaWadzklegb. Senator­
ska At 10, 9201

DO sprzedania otomana, dwa łóżka rzeź­
bione, dywah, parawan, umywalki, biurkb, 
stolik, żardynlerki i gzemsy rzeźbione, 

fikną duży, inuo rośliny. Krakawakie-Przed- 
mieścU M 64, od 10—1.____________ 9287

Do sprzedania meble maehoniowe prawie 
nowo, lustro złocone, biurko męzkie, kra­
jobraz landszafty, szkło, porcelana, ptzybo- 

ry stołowe. Marszałkowska Jś 160, miesska- 
nia 7a, 2-e piętro. 9206

Do sprzedania tualsta i dwa łóżka ma- 
choniowe z uoweml, aieużywanemi mate­
racami sprężynowemu Ulica Marssałkow- 

ska 140, m.3. Pti33 
Do sprzedania meble dębowe s jadalnego 

pokoju, bogato rzeźbione, dobrze utrzyma­
ne, kredens duży o czterech drzwiach, bu­
fet, stół, Instro duże z konsolą, 12 krzeseł, 
6 obrazów, 8 gsemev, cegar regulator. Ulica 
Bednarska M 22, wiadotaośś u stróża. 9202 
f4o sprzedania faeton jednokonny, uży wa- 
|Jny. Wiadomość Nowo-Praga prny ulicy 
Środkowej 26 45, 9255

Do sprzedania ariston z 20 krążkami net
rs. 20. Wózek biały rs. 7, fotel żelazny na 

biegunach rs. 10, krzesło dziecinne składane 
zamieniające się na wózek z Żelaznami kół- 
kami rs. 10. Trębacka 11, m, 16- 9262
t yurany najrozmaitsze, obicia meblowe 
LZnwierciowskie, serwety, kołdry, chodni­
ki, największy wybórl .najlepiej kupić” u 
Giełżyuskiego. Marszałkowska 137. 868

Uawicr krajowy poleca handel L. Wróbel. 
RKrakcwskie-Przedmiaścia )ń 26, etan 
; ocztA. Sprzedaż hnrtowa i detial i czół- 8815
Hftgy ogniotrwałe o 25 procent taniej od 
Rinńych cenników. Marszałkowska M 125, 
uSIliofskiegó. .411?.,.

Łubin niebieśki W większych i mniejszych 
ilościach do sprzedania. Nowy-świat Jft 62. 
ye.   9246

Meble za bezcen I Garnitur salonowy, krze­
sełka fantazyjne, kolumny; kandelabry, 
urządzenie jadalni dębowe, szafy, łóżka, nmjr- 

walnie, tUafeta, otomana, biurko, bibljoteka, 
garnitur gabinetowy, szafka lustrzana, różna 
lustra, szafy stylu Ludwika XIV, żardinietkl 
do sprzedania. Marszałkowska 111, nieazka- 
nia 10, pierwsze piętro, w bramie._____ 9385
Iiwśtt starą kateej ilości kapuje Karol 

Muli»a Rowy-Świńt .* 9. 8142

ibir garnitury, oWh.»ny, szeslongi, sza- 
fy, kredensy, tualeiy i iue po nieprakty- 

kowanie nhduoh cenach. ćrakowaiue-Przed- 
aaieście 10, m. 4, wprost 4w, Krzyża. 9162 
Ieble tanio, garnitur czarny orzechowy, 

seafy, Mżka, biuro, owmum, stół, krze­
sło, garnitur gabinetowy. Mokotowska M 59, 
przy plaeu iw. Aleksandra, stróż wakate. 8192

Heble aa bezcen! Garnitur czarny orzecho­
wy, luetra, rozmaite inne meble, szafy, 
deus, stół, krzesła, łóżka, biuro, ezealong, 

trnnki. Róg Chmielnej M 87 i od ulicy Jśar- 
rtałkewekiej M 108, ffi. 80.__________ 994

eble po zwiniętym magazynie: rozmaita 
Ifi garnitury, etom any, ezezlongi, nafy,kre­
ci urny i inne, ca bezcen. RógKowego-Światti, 
dom Echlagera, wejście s Wareckiej M 1, 
stróż wekatw, 9042Brzwi sklepowe z oszkleniem, okuciem i 

okienicami do sprzedania. Wiadomość No- 
wy-Świat .Ni 3, u stróża.___________ 9065

Do sprzedania suczka mops, pięknej rasy. 
Wiadomość ulica Złota Jw 24, m. 8. 8965

J|la osób robiących wyprawę, srebro do 
IJsprzedania. Listowne oferty pod lit A. K. 
Kurjer Warsz. 8893
fortepian używany Bncholtza fabryki, 
Jf jest do sprzedania za 75 rs.—Wiadomość 
Rymarska Jfe 18. Stróż wskaże. 8927

Fortepian prawie nowy sprzedaję. Pańska 
26, m. 1. 9296

Fortepian zagraniczny, mało używany, z 
nieprzewidzianych okoliczności jest do 
sprzedania. Złota 55, m. 39. 8672

6arnitur czarny stylowy, łóżka orzechowe 
n stolarza. Świętokrzyska M 31. 9291

(itarnitur mebli czarnych, kryty brokatelą 
Ijedwabną. Wspólna 35, m. 7. 9254

Garnitur mebli, kredens, stół, krzesła, gar­
ni turek fantazyjny, otomana, tualeta u- 
raywaluia. świętokrzyska 39, m. 2. 9030

Garnitur mebli, łóżka, szafy, szeslong, kre- 
deus, stół, krzesła, Szpitalna 5. 8839

kśupuję: obrazy, meble starożytne, porcela^ 
linę, muyatury, sztychy. Kiosk wprost Mio- 
aoweJ-_________ ____________  8951

Krowa. Sprzedaje się krowę dojną. Moko­
towska Jń 19, m. 3, 5 J foli

Kredens, stół, krzesła etc. do sprzedania.
W ladomość u stróża. Hoża 11, 9241

Kiosk z czarnego drzewa na nadchodzącą 
wystawę tanio do sprzedania Inb do wy- I 
najęcia. Miodowa 3, m, 44, od 10—12 w po- 

łudnie._____________________ 8237

Kredens rzeźbiony ze stołem, za cenę rs. 
320, n stolarza. Świętokrzyska Jfe 31. 9292

II upui ę złoto, srebro. Kowy-Świat 61, w 
||mieszkaniu, Henryk Jnwiler. 309 -
If asy ogniotrwałe najtańsze i najlepsza a i 
Br. Bohtego. Nawy-Świat 34. 4Z&

torre tegoż pisma. 

|?;tblo używane rozmaite, tauio poleca za^ 
{kład wyłączam używanych przedmiotów, 
akow, Solna 18. 9075

Raszyny do szycia najlepsze i najtatece 
wszelkich systemów, oraz najdokładniej­
sze reperacje. Główny skład maszyn Lindner 

dawniej Szlezyngier. Kowy-Świat M 42. 9245

Mebli 4 garnitury, sessiong, otomana, ko­
zę ta, bardzo tanio sprzedam. Świętokrzyz- 

Rasuynę parową z kotłem lubkkomobilę o
sile 6 koni używaną, wdobrymstanie, kto- 

by miał do sprzedania, zeehce podać bliższe 
objaśnienia i warunki pod lit. M. G. w kan> 
torre tegoż pisma. 9273
Ciebie używane r 
ifjkłud wyłączało 
Maków, Solna 18. _____ _

owosć: dywanowe obrusy jutowe 2 rs., 
kołdry 2.65. dywaniki 95 kop. Towar ele­

gancki nadzwyczaj trwały. Skład fabryczny 
Maków, Solna 18.9282

ńianino palisandrowe mało używane do 
Psprzedania za rs. 185. Wiadomość Elekto- 
rnlnn M 7, u rządcy ćomn.______ 9283

Ftanino do s; rzedauia za rs. 280. Marszla- 
kowska 13A Wiadomość u stróża.

Meble za bezcen! Garnitur czarny one- 
chowy, lustra, rozmaite inne meble, sza­
fy, kredens, stół, krzesła, łóżko, biaro, oto­

mana, szafka lustrzana. Marasaikowska 119, 
na dole, w drugiej bramie, m. 15.______8959
■agsyna Whelera Wilsona bardzo mało 

nżywana jest ■ powodu wyjazdu do sprze­
dania za rs. piętnaście. Mirowska M 1, mie- 
szkania 6._________________ 9238

Eoszukują młodego, rasowego podia bia- 
r lego lub czarnego. Adresy aostawiad Kan- 
tor Kurjera pod R W. 163. 9001
Rowozik i platforma resorowa do sprze- 
f*dania. Hoża 18.____________ 9160
kiies wyżoł, do sprzedania u stróża na Ko- 
F .jtrkach Jft 5. w koszarneh. 9190

Otomana do sprzedania urzędowej roboty, 
cena bardzo przystępna. Kruoza 38. mie- 
szkania 11.___________________ 9288_____

Ctomans, szeslong, materace, kozeta, dy­
wan. Krakowskie-Przedmieśeie 18, mie­

szkania 2. 9168 -
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9223

Bo wynajęcia od św. Jana przy familji, w 
domu przy ul. Mazowieckiej JA 4, mieszka­
nia 10, na parterze: pokój, garderoba obszer­

na o 2 oknach, salon wspólny i przedpokój. 
Do obejrzenia od godz. 12 do 3.9231

lara karych koni powozowych oprowadzo­
nych ze wsi do sprzedania. Hotel Dzio­
nka Kralcowskie-Przedmieście. 9252

Bufet na stacji kolejowej zaraz do odstą­
pienia. Wiadomość: Senatorska 38, w kan­
torze składu win. 9138

iT.okojc z meblami, przy familji do wyna- 
jjęcia zaraz. Przy mieszkaniu jest ogród. 
Nowy-Świat 57, m. 10.8751Bom do sprzedania za rogatkami Moskiew- 

skiemi jest do sprzedania w każdym cza­
sie z ogrodem. Wiadomość w Warszawie. 

Długa 46, m. 72.9227

iez duży dog przybłakał się na ulicę Bra­
cką JA 10, m. JA 13. 9212

“S oowodu żałoby do sprzedania modny 
j£k*S'jum, okrycia, kapelusze oraz piernat. 
Wiadomość do godziny 3 po południu. Ulica 
Złota 57, mieszkania 6. Tamże pokój z przed- 
pojem z meblanri. 9100

Ozynk do sprzedania. Wiadomość Kroch-
Q main a JA 38.9250

W domu JA 56 przy ulicy Nowy-Świat, do 
najęcia od 1 lipca mieszkanie z 5-u po­
kojów z balkonem, na 1-szem piętrze ,od 

frontu. 8976

łiskiauu H 11478c (rowy 9). Jl,oBEOJ€*iolI,eHBypoi) Eapmaw 4 (16) Maa 1888 r«
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Do ulokowania 96,000. Kupię dów, mają­
tek ziemski. Chłodna 35, m. 1. 9235

Wjednem z miasteczek (gub.Wołyńskiej) 
mającem do 7,000 mieszkańców, znanein 
ze swego pięknego położenia zdrowego le­

śnego powietrza jak niemniej i licznego zja­
zdu kuracjuszów co lato, jest z powodu 
zmiany interesów zaraz do sprzedania sklep 
kolonjalny z calem urządzeniem i towarami 
za 3.000 rs. Bliższych objaśnień udzieli księ­
garnia P. Teodora Paprockiego i S-ka No­
wy-Świat JA 41. 8937

^przedaję ozafy, łóżka orzechowe. Stolarz
Chmielna J.h 16, cena przystępna. 8S96

Bukowska akuszerka dla pań spodziewa­
jących się słabości, ma pokoje oddzielna i 
wspólne. Opieka. Umieszczenie dziecięcia. 

Opłata względna. Bednarska 2L 8958

Rosadzka fornirowana dębem, piękna, 
| sztuk 300. każda miary 66 cent, kwadrat, 
do sprzedania po rs. 2 sztuka. Wiadomość 
Daniłowieżo wska JA 4, u budowniczego J. 
Kwiatkowskiego.8334

4 pokoje frontowe, słoneczne, widok na 
ogród, kuchnia, balkony etc., 1 piętro. Roz­
kład b. dobry. Takież na 2 piętrze. Złota 2, 

od 10 do 11 przyjmuje właściciel. 9217

Zrs. 5,000 kapitału poszukujący wspólni­
ka fachowego do interesu fabrycznego Inb 
handlowego raczą zostawić oferty w kanto­

rze Kurjera pod lit. W. W.___________9242

Gprzedam lub zamienię dom, poszukuje od 
$2,000 do 30,000 na hypoteki. Zielna JA 9, 
mieszkania 2. 9034

Miodowa 15 do wynajęcia: 5, 4,3 lub 2 po­
koje, dwie wozownie. 1044

rracownia ubrań dziecinnych przyjmuje 
obstalunki. Fartuszki gotowe. Sienna 26, 
b>. 5. 1035

Do wynajęcia od 1 lipca 5 pokoi z balko­
nem, 3 i 2 pokoje. Wiadomość Chłodna 
JA 40. 9259

o wynajęcia od lipca: 3 pokoje, przedpo­
kój, kuchnia, balkon 220 rs., pokó j i kuch­

nia 120 rs, Nowowiejska 34, róg ulicy Ka- 
liksta. 9266

Osoba ze świeżym pokarmem, życzy sobie 
wziąść dziecko do piersi. Ulica Dzielna

JA 36, mieszkania 11. 9207

gkóżne meble, między innemi garnitury go- 
||towe pokryte, nowe i używane, wyprzeda­
ją po cenach możliwie obniżonych. Magszyn 
mebli. Newy-Świat 32.973

Bo wydzierżawienia obszerne place i budyn­
ki (przy ulicy Chłodnej pod JA 51) na skła­
dy węgla, drzewa etc, oraz na magazyny cu­

kru pokryć dachowych, mebli (giętych), wa­
pna itp. materjałów. Zabudowania powyższe 
wraz z podwórzami znacznych rozmiarów 
przydać się także mogą na różnego rodzaju 
rękodzielnie (warsztaty) lub na jakąś ft- 
brykę._________ 1043_____

Fo wynajęcia: 2 pokoje,na parterze. Wia- 
(Jdomość w sklepie L. Kunickiego, Krakow- 
skie-Przedmieście JA 7. 8911

Letnie mieszkania w ogrodaie fruktowym 
po trzy i jednym pokoju z kuchniami i 
werendomi w Mokotowie, obok Lijewskie- 
go.9219

Wagi centezymalne, umontowane z budyn­
kami, są do sprzedania. Wiadomość w 
umrze zarządu Towarzystwa Oryszewskiej 

fabryki cukru. Marszałkowska JA 152. 8175

Ra wsi, dwie stacje od Warszawy, w zdro­
wej okolicy, mogą znaleźć pomieszczenie 
panienki podczas wakacyj letnich, przy tro- 

skliwejfopiecerodzicielskiej. Wiadomość No­
wy-Świat 41, m. 29. 9253

Penter czarny, podpalany, w obróżce mie­
dzianej i ze znakiem JA 1831, zabłąkał się 
d. 8 maja. Uprasza się o zawiadomienie: Pań­

ska 66, m. 48. Uprzedzam, że osoba przy­
trzymująca psa była widzianą na pl. św. Ale­
ksandra i będzie poznaną. 9244

Z powodu wyjazdu do sprzedania meble 
zagranicznie, łóżko francuzkie z materaca­
mi, portj ery, szafa do snkien, otomana, fi­

ranki i chodniki. Świętokrzyska 31, miesz­
kania 5.  9154

Okulary złote zgubiono w niedzielę wycho­
dząc z kościoła św. Krzyża. Łaskawy zna­
lazca zechce odnieść na ulicę Złotą JA 3, m. 3, 

za nagrodą j akiej żądać będzie. 9226

fi pteka z obrotem 2,200 rubli do sprzeda- 
Ania na korzystnych warunkach. Nowy- 
Swiat 44, m. 20, od 2—^5.8973

Rowość! dla panów właścicieli domów.
Drzwiczki hermetyczne bez śrub, zamyka­

jące się własnym ciężarem, poleca specjalna 
fabryka kominków żelaznych, drzwiczek her­
metycznych, przyborów piecowych i kuchen­
nych Adolfa Haensel, Chłodna 16. 729

Zabłąkał się pies, wyżeł biały, ma na bo­
kach trzy łaty brązowe, uszy brązowe, le­
we przecięte. Właściciel może się zgłosić n» 

ulicę Złotą JA 4, m. JA 26.9276

Ro odstąpienia nu dogodnych warunkach 
Ilsklep spożywczy z dystrybucją. ślizka 
JA 50. . 8910

Lokale.

Ciechocinek, willa „pod Koroną,” w do­
brym punkcie, świeżo odnowiona, położo­
na pomiędzy dworcem i parkiem, mieszkania 

umeblowane od rs. 10 i mniej, do rs. 40 na 
sezon, na miejscu jedzenia z wybornej ku­
chni. Wiadomość tamże lub w Warszawie, 
Wilcza 21, mieszkania 5, od 4—6. 9014

mfl żałobnych kapeluszy kaszmirowych 
krepowych, słomkowych, woale. sukni* 

żałobne, gotowe ubiory pośmiertne. Trumoł 
metalowe i drewniane, oraz kompletne p°' 
grzeby. Warszawskie przedsiębiorstwo p®J 
grzebowe Fijałkowskiego, Senatorska 
wprost kościoła. (Teletonu JA 134). 835

Do wynajęcia od 1 lipca r. b. w domu pod
JA 61 Twarda. 2 sklepy narożne po kupcu 

egzystujące od lat 6, lokal ten zdatny jest na 
szynk, restaurację lub inny proceder. Wia- 
domość na miejscu. 9263

•/gubiono bransoletkę złotą, pośrodku ro- 
£zeta z turkusów, w środku duża wystające 
perła, a na bokach po trzy perełki, jadąc < 
teatru Małego Mazowiecką, placem Ware* 
ckim, Szpitalną nu Chmielną. Łaskawy zn»" 
lazca raczy oddać na Chmielną pod 62, m. 2 
za nagrodą 5 rs._______________ 9221

■y powodu zwinięcia zakładu rymarskiego 
Asą do sprzedania, różne nowe zaprzęgi przy 
ulicy Leszno JA 33, wprost kościoła. 8769

Wyjeżdżam do Odessy 18 maja, osoby, 
^mające interes, zechcą się zgłosić od 1 do 
4 po południu w kantorze loterji W-go Mo- 
czarskiego, Bielańska JA 4. 9229

Rubli 400 żądaną jest pożyczka, procent, 
mieszkanie, całodzienne utrzymanie i 5 rs. 
miesięcznie. Gwarancja pewna. Wilcza 19, 

mieszkania 9. 9280

J|o wynajęcia od 1 lipca r. b. przy ulicy 
(Zielnej JA 11. Dwa lokalet składające się 
ażdy z 6 pokoi, przedpokoju i kuchni, wodo­

ciągami, zlewami i urządzeniem gazowem, 
oraz 5 pokoi na 1 piętrze. Wiadomość na 
miejscu. 9264

Pokój umeblowany, 2-gie piętro. Święto­
krzyska JA 18, m. 5. 9031

Pokój przy rodzinie francuskiej dla kawa­
lera lub kobiety. Pokój dla kobiety lub 
młodego małżeństwa. Pomieszczenie dla ko­

biety. Tamże jest paryżanka, która życzy 
wyjechać na wieś do godnego domu. Widok 
12. mieszk. 7.1033

Rubli 25 za wyrobienie posady młodemu 
handlowcowi inkasenta, magazyniera, eks­
pedienta itd. Oferty A. C. przyjmuje biuro 

Ogłoszeń. Senatorska 26.__________ 1037
Oklep spożywczy, dobrze procentujący, do 
Usprzedania, Aleja Jerozolimska JA 31. 9027

Akuszerka Karpińska przyj muj e oso by spo- 
dziewające się słabości, lub przybyłe naku- 
rację. Krakowskie-Przedmieście JA 10. 7209

Interesa handl. i majątk.

Administracja poręczająca folwarków do- 
nacyjnych w gmbernji Radomskiej położo­
nych, do oddania z wolnej ręki na lat 12, od 

dnia 1 lipca 1888 r. Wiadomość ulica Wiej­
ska X 3, mieszkania 8, od godziny 4 do 6 po 
południa. 8995

Umeblowany pokój z usługą, cena przy­
stępna. Erywańska 16, m. 27.9205

Do wynajęcia zaraz. Bracka JA 6, m. 7. 
kilka pokoi umeblowanych razem lub oso­
bno, front, mogą być rocznie, stosownie do 

umowy,9293

Znajduje się pies wyżeł kasztanowaty z 
narostem pod brzuchem w domu Witoskie- 
go na Czystem. 9260

Spokoje, przedpokój i kuchnia, rs. 260, 
lub 4 pokoje, przedpokój, pasaż, 2 kuchnie 
rs. 430, na 1-szem piętrze, od 1 lipca. Wa- 

liców JA 17.___________________ 8524_____
Zaraz do wynajęcia: 4 pokoje, przedpokój 

i kuchnia z meblami i wszeikiemi wygoda­
mi na pierwszem piętrze od frontu z balko­
nami, róg placu i ulicy Wareckiej. Wiado­
mość: Świętokrzyska JA 27, m. 9.9224

Od 1-go lipca do wynajęcia lokal, na 2-m 
piętrze, uznany przez komisję sanitarną 
jako zdatny na zakład naukowy: 8 dnżych 

pokojów, 2 przedpokoje, 2 kuchnie, z urzą­
dzeniem wodociągowem, śpiżarka, wygódki; 
na prywatne mieszkanie rs. 1095. Może być 
podzielone. Na 1-m piętrze salon obszerny 
z przedpokojem i jednym lub kilkoma poko­
jami, na kantor, czytelnię, magazyn i t. p. 
Nowy-Świat 42. 8729

Pasażer, co w przejeździe z Kutna do War; 
sza wy d. 13 b. m. zamienił kuferek, zgłosi 
się Aleks.'Uidrja JA 20, m. 15.9209

Z familji Głębockich Cierpińska poszukuje 
Bolesława Kucińskiego. Bliższa wiadomość 
kiosk ulica Bielańska róg Długiej._____ 1034

OHepik drobiazgowy w miejscu targowem 
Ł8<lo sprzedania Nowolipie JA 37. 9203

Sklep spożywczy z dystrybucją z powodu 
nagłej zmiany interesów i wyjazdu, zaraz 
do sprzedania. Nowolipki JA 9. 9275

Wiatrak cylim der do sprzedania na miej­
scu lub do zebrania w osadzie Miedzna. 
Porozumieć się można z właścicielem Pio­

trem Zdanowskim w Węgrowie, gubernji 
Siedleckiej. 8552

W kąpieli w abonamencie 1-ej klasy za 3 
rs., 2-ej klasy za rs. 1 kop. 80, przy roz­
poczynają cym się sezonie kuracyjnym, w 

świeżo odnowionych wannach. Łazienki zwa- 
ne Kurtza. Marjensztadt.___________ 9066 Pokoje frontowe: 1, 2, 3 lub 4 z kuchnią 

lub bez. Złota 2. Wiadomość pod 9 miesz , 
od 10 do 12.__________________ 9216

Pomieszczenie na fabrykę, lub składy, 
oraz duża piwnica, do wynajęcia w każdym 
czasie, przy ulicy Ceglanej JA 8. Wiadomość: 

Marszałkowska JA 125, u właściciela. 8881

Opecjalna fabryka pościeli Drexler, Nowo- 
USenatorskiu JA 4. Wszelkiego rodzaju wa­
towe kołdry, materace, bielizna pościelowa, 
kapy, kołdry flanelowe, łóżka, po cenach naj­
przystępniejszych. Obstalunki wyprawne 
wykonywam spiesznie. 690
Oztfy sklepowe, tanio do sprzedania. Czy- 

sta 6, sklep Tarnowskiego. 7782

Horn niewielki przy ulicy Pawiej pod JA 82 
Hpołożony, obejmujący przestrzeni około 
4^000 łokci  gruntu, łącznie z ogrodem wraz 
z planami do budowli domu frontowego, do 
sprzedania w każdym czasie. Wiadomość na 
miejscu u właściciela._________ 9215
Ro sprzedania sklepik i meble z powodu 
Usłabości właścicielki. Wiadomość Stara- 
Karmelicka JA 20. 9295

Potrzebny rządca do majątku ziemskiego 
£ z kaucją 5,000 rs. Majątki większe do za­
miany na mniejsze, lub na domy w War­
szawie i jest summa 160,000 rs. na kupno 
dwóch domów. Wiadomość Marszałkowska 
JA 67, mieszkania 12.____________ 8767

Rubli 12,000 jest do wypożyczenia na pierw­
szą hypotekę dóbr w Warszawskiej lub

Kaliskiej guberniach. Bielańska 7, kantor 
najmu powozów. Tamże jest do sprzedania 
powóz duży, na wieś, w dobrym stanie, bar­
dzo tanio. 9214

Letnie mieszkania w bliskości Warszawy:
3 pokoje z kuchnią, ogród, kąpiel i inne 

dogodności. Wiadomość Hoża 26, m. 11. 9272 
Cetnie mieszkanie. We wsi Gurnska. na

trakcie lubelskim, 19 wiorst od Warsza­
wy, 4 wiorsty od kolei Terespolskiej. Dwa 
pokoje i kuchnia. Ogród owocowy, mleko na 
żądanie i konie do umowy, cena przystępna. 
XVłaśeiciel Józef Pawlak._______ 89t>0_____
[okal do najęcia, na zakład przemysłowy 

lub fabryczny—mniejszy luo większy, wo­
zownia i stajnia od lipca. Grzybowska 32, 
gdzie kąpiele.8933

hś onkurencja.” Kantor przewozowy, zała- 
„Jątwia wysyłki i odbiory towarów i bagaży 
z kolei. Przewozy i przeprowadzki na reso­
rowych wozach. Opakowywa meble, for­
tepiany i szkła Plac Zielony. Telefonu 
JA 135.________________________929
Magazyn Łojewskiej, Bracka 10, poleca 

w’ wielkim wyborze okrycia wiosenne i 
letnie: dolmany, surduty, haweloki, żakie- 
tki, wizytki jedwabne, wełniane i z modnych 
fantazyjnych materjałów, oraz znaczny wy­
bór kapeluszy okrągłych od 3 i kapotek od 
4 do 12 rs., najświeższych fasonów suknie z 
powodu nagromadzenia towaru sprzedaje o 
20% niżej ceny._______________ 8855_____
Mamka z obfitym pokarmem. Ulica Wielka 

JA 52, wiadomość u stróża. 9131

Ramki wiejskie, ze świeżym i starszym po­
karmem, bez długu. Żelazna JA 62, mie­
szkania 20. 9281

Suknia nowa wełniana z morą, koloru 
vieux-rose do sprzedania. Ulica Święto­
krzyska JA 17, ro. 16. 9239

Sszafa rozbierana używana do sprzedania 
Jtanio z powedu wyjazdu. Trębacka JA 2, 
mieszkania 4._________________ 9228_____

fcuknia z najimodniejszej czarnej materji, 
yani razu nie użyta, na osobę dobrej tuszy 
za rs. 50 do .sprzedania. Orla JA 8. Stróż 
wskaże. ________________9277_____
(Szafy rozbierane do sukien dębowe, ozdo- 
ą|bne, bardzo tanio. Elektoralna 49, miesz- 
Łania 15._______________________ 9261
©skrzypce stare włoskie do sprzedania, w 
(Jskładzie instrumentów p. Knnicha Kra- 
kowskie-Przedańeście wprost kościoła św. 
Anny.

JPelefom domowy, systemu Siemens i Hal- 
| ski, z kompłetnem urządzeniem, do sprze- 
ania za połowę ceny kosztu. Wiadomość 

Królewska 49, u stróża. 1024

4 pokoje, przedpokój, kuchnia do wyna­
jęcia od lipca, front, 1-e piętro, rs. 320, 
drugie 340 rocznie. Twarda 38. 8956

Doniesienia rozmaite.
fi kuszerka M. Ln z dyplomem medyko­
wi chirurgicznej akademji, zaopatrzona uten- 
syljami gwarantującemi zdrowie położnic, 
radzi w krytycznych okolicznościach, przyj­
muje damy sekretne; pokoje oddzielne. Umie­
szczenie dziecka, słabość od 15 rubli. Nowy- 
Świat JA 55, mieszkania 4. 8961

HJeża 8. Pokojów 6 z balkonem 660 rs.; 3 
(pokoje frontowe 360; w oficynie 300 rs. 
Strona słoneczna, blizko targu, kościoła, gi­

mnazjum, stacji tramwajowej, Alei Ujuzdow- 
skiej.________________________ 8214_____
Jest do wynajęcia od św. Jana sklep z wy­

stawo wem oknem i z dużym pokojem, o 
dwóch oknach, drugie wejście przez bramę, 
można wynająć z ogródkiem, zdatnym na 
cukiernię iub mleczarnię. Wiadomość u go- 
gospodarza, Miodowa JA 18, dom Kroneu- 
berga._______________________ 8970

Letnie mieszkania, w domu murowanym, 
piętrowym, z dużemi werendami, obok 
parku Cesarskiego i pól czerniakowskich i 

willanowskich, za rogatką Belwederską w 
willi Józefinie w Sielcach, do najęcia Inb 
sprzedania na dogodnych warunkach, do 
miasta blizko, nie kosztownie, pomimo, że 
prawie wszystko donoszą. Wiadomość na 
miejscu.______________________8759_____
Letnie mieszkanie do wynajęcia w Prusz­

kowie, blisko stacji: 2 pokoje, kuchnia, 
werenda w ogrodzie u Rudnickiego, urzędu, 
drogi żel.9220

Warsztaty różne i sklep z dwoma pokoja- 
mi do wynajęcia. Ul. Chłodna JA 10. 9230

Wspólna 19, do wynajęcia od św. Jana: 2, 
3 i 5 pokoi. 1041

Ro sprredania majątek ziemski za rubli 
((800,000 i 120,000 oraz dom za 210,000. Uli- 
ca Chłodna 35, m. 1. ___________ 9234

Ragle do sprzedania z powodu wyjazdu.
Tłomackie JA 3 domu.__________ 9279

Majątek ziemski 576 mor. w pszennej je­
dnostajnej ziemi, wysokiej kulturze, 30 
lat w płodozmianie, wszystkie warunki do­

datnie, bez służebności, budynki, inwentarze 
doskonałe, piękny pałacyk w ślicznym ogro­
dzie, warunki przystępne, 60 wiorst od War­
szawy, 35 od Skierniewic, do sprzedania, bez 
pośrednictwa. Wiadomość Leszno 88, ro. 1. 
Może być zamiana na dom,_________ 8873

Sfłlac sprzedam tanio 12,000 łokci razem al- 
Jbo częściowo, zdatny na fabrykę. Wiado- 
mość Nowy-Świat 53. Sklep niciarski, 8520 

| lacu 50,400  łokci każdego czasu do 
j‘ sprzedania za rogatką Wolską przy szo­
sie, za przejazdem kolei Obwodowej JA domu 
251,^zdatnego na fabrykę lub inne zabudo­
wania. Wiadomość na miejscu. 9256

Sklep odpowiedni dla rzeźnika, felczera, 
szewca, restauratora, na sprzedaż mąki, 
nafty, farb, zaraz do wynajęcia. Żurawia 

JA 14.________________________ 9247
©klepy duże i mniejsze z wielkiemi szyba- 
gmi wy stawo wemi. przyległemi pokojami 
są do wynajęcia. Nowosenatorska 4, wprost 
hotelu Rzymskiego.____________1040_____
Trzy pokoje, przedpokój i kuchnia, umeblo­

wane, do wynajęcia do 1 lipca. Ulica Kru­
cza JA 14, mieszkania 8.8899

Oklep wiktuałów narożny, od lat 30 egzy-
Ustujący, do sprzedania za przystępną cenę 
z powodu wyjazdu. Browarna 19._____ 9045
Oklep wiktuałów do sprzedania. Ulica No- 
Owoltpki JA 38. 8942


